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P. Ponikowski nie cnie bvc premierem. 
Fałszywe pogłoski o rewolucyi w Wiedniu.
Pój miliarda niedoboru ns. Lwowa.

P, Ponikowski odmówił przyjęcia misyi 
tworzenia nowego gabinetu.

(Telefonem od nasz 
W arszawa. 11. czerw ca, 

(m) P. Ponikowski ośw iadczy! Naczelni- 
Vowi Państwa, że nie przyjmuje nominacyi na 
prezydenta ministrów.

Postanowienie sw oje  p. Ponikowski za­
komunikował Naczelnikowi Państwa jeszcze 
o godz. 10 przed południem. Uczynił to w  od­
powiedzi na zapytanie Naczelnika [Państwa,

ego korespondenta), 
zaznaczając, że  w  obecnych okolicznościach 
w ytw orzyła  się sytuacya drażliwa, która go 
skłoniła do prośby, aby jego kandydatury 
w ięcej nie brano pod uwagę.

Po tej konferencyi p. Ponikowski przy - 
bjT do Sejmu, gdzie zawiadom ił marszałka o 
wyniku audyencyi u Naczelnika Państwa.

i

Dwudniowe audyencye stronnictw w Belwederze,
Poniedziałek będzie

(Telefonem od nasz 
» W arszaw a, 11. czerw ca,

(m.) Posłuchanie przyw ódców  stronnictw 
U Naczelnika Państwa zostało rozłożone na 
dwa dni tj. sobotę i niedzielę, tak że najwcze­
śniej dopiero w poniedziałek może zapaść ja­
kakolwiek decyzya , która położy  kres prze­
sileniu gabinetowemu.

Stosownie do tego postanowienia posłu­
chanie rozpoczęło  się w  Belwederze wczoraj 
o godzinie w pół do 12 w południe.

Przedtem  zjawił się w  Sejmie szef kance- 
aryi cyw ilnej Naczelnika Państwa p. Car i 
taprosił na tę konferencyę przyw ódców  klu­
bów.

Posłuchania odbyw ają się w takim porząd

dniem decydującym.
ego korespondenta), 

ku, że kolejne przyjęcie przygotow ano stron­
nictwom. liczebnie najsilniejszym. P ierw sze 
miejsce przypadło w ięc Piastowcom , następ­
nie Z. L. N., 'NZŁ., P. P. S., Cha-decyi, W y ­
zwoleniu i grupie Dubanowicza. Ostatnia gru­
pa była przyjęta dopiero o godz. w pół dC 12 
w nocy.

Dziś w  niedzielę o godz. 12 w południe 
udadzą się do Belwederu przyw ódcy  K. P. K., 
następnie o godz. 4 lewica P, S. L., o godz. 5 
Klub Mieszczański, o godz. 6 Klub żydowski, 
o godz, 7 Klub posłów  niemieckich, dalej gru­
pa p. M atakiewicza, Klub katolicko-ludowy i 
wreszcie o godz. 11 wiecz. Radv Ludowe.

Konwent seniorów nie wyraża woli Sejmu.
Tak oświadczyli Nacz. Państwa pp. Witos i GłąbińskL

(Telefonem od naszego korespondenta). w
Z ramienia ŹŁN. przybyli do Beirwederu pp. 

dr. Ciłąblński i ks. Lutosławski. Naczelnik Pań­
stwa przedłożył im pytania spisane na kartce. Od 
powiedzi udzielał przeważnie pos. ar. Głąb niski

chwały Sejmu. Postanowienia konwentu senio­
rów wyrażają jedynie opinię stronnictw. Gdyby w  
kwestyi kandydata na premiera apelowano do. 
plenum Sejmu, wówczas Naczelnik Państwa mu­
siałby uchwałę Sejmu wykonać. Jeżeli zaś kon­
went wyrazu opinię, to Na^elnlk Państwa uioże 
wystąpić ze swej strony z inną opinią.

Naczelnik Państwa: C zy ZDN. uważa za pod­
stawę wzajemnych uprawnień Naczelnika Pań­
stwa i Sejmu t. zw. matą konstytucyę?

Pos. Głąbiński: Tak jest, mała konstytucya 
wyczerpnje dotychczasowy stan rzeczy.

Nacz. Państwa: Dlaczego ZLN. jest obecnie 
za Ponikowskim?

Pos. Grabiński: Jestem znania, że jest za ma- 
pfr effisu na tworzenie nowego rządu. Niema zda­
je się widoków utworzenia gabinetu parlamołit®- 
nego. W  tych warunkach jesteśmy gotowi udzie­
lić p. Ponikowskiemu poparcia dla przeprowadze­
nia wyborów w jak najszybszem tempie w spo­
sób czysty.

Nacz. Państwa: Musialen udzielić dymisyi p. 
Ponikowskiemu ze względów wewnętrznych i ze­
wnętrznych; szczególnie wobec ciężkiego okresu 
wyborów nie miał on autorytetu.

Pos. Giąbiński: Udzielimy poparcia tylko ta­
kiemu rządowi, który da nam gwarancyę zupeł­
nej bezstronności przy wyborach.

Nacz. Państwa: Podzielam ten pogląd i zapy­
tuję, czy nie można utworzyć gabinetu parlamen­
tarnego'?

Pos. Głąblński: Nie sprzeciwiam się temu o*
czywiście, bo autorytet takiego rządu byłby naj­
poważniejszy.

Naczelnik Państwa zakończył wyrażeniem o> 
pinii, ii w razie utworzenia gabinetu parlamen­
tarnego, ministrowie jego me braliby udziału w 
akcyi wyborczej i ewentualnie kandydowaliby 
tylko z list państwowych.

Warszawa, 11. czerwca, 
(m) O ile Piastowcy tylko ogólnikowo poin­

formowali dziennikarzy o szczegółach swoich 
fozmów z Naczelnikiem Państwa, skąpiąc ńa o- 
gół słów, to narodowi - demokraci podają je w 
bardzo obszemem ujęciu. Okazuje się, że rozmo­
w y miały charakter dyalogu.

Ludowców reprezentowali posłowie Witos, 
Rataj i Dąbski. Na zapytanie Naczelnika Państwa 
odpowiedzieli oni, że konwent seniorów nie w y­
raża woli Sejmu i jeżeli chodzi o. istotną wolę 
stronnictw, to mogą to uczynić stronnictwa tylko 
bezpośrednio.

Stosunek swój do prezydenta Ponikowskiego 
ludowcy określili jako negatywny.

K A D l U i N Ł

Następnie Naczelnik Państwa zapytał, czy 
konwent seniorów jest organem rządzącym Sej­
mu, którego postanowienia obowiązują Naczelni­
ka Państwa. Dotychczas Naczelnik Państwa nie 
wiedział jakie znaczenie ma konwent seniorów i 
sądził, że postanowienia jego są obowiązujące. 
Teraz dowiedział się od marszałka Sejmu, iż jest 
to tylko ciało doradcze dla marszałka, celem zba­
dania opinii stronnictw.

Pos. Gląblński: Obowiązujące są tylko u-
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Macz. Państwa nie pojedzie do Bukaresztu

(Telefonem cd naszego korespondenta)
Warszawa, 11. czerwca, 

(m) W  związku z trwającem przesileniem, ga- 
binetowem, odwołany został wyjazd Naczelnika

       ,
Państwa do Bukaresztu, wyznaczony na wtorek
dnia 13 bm

W  przeddzień otwarcia konterencyi haskiej.
Udział w konferencyi weźmie tylko 200 osób.

państw. Termin odpowiedzi na zaproszenia prze­
dłużono wobec tego o kilika dni.Berlin, 10 czerwca.

(AW.) Rozpoczynająca się w nadchodzący 
czwartek konferencya w Hadze nie będzie nawet 
w przybliżeniu wymagała takiego aparatu jak ge­
nueńska. Uczestników będzie najwyżej 200.

Mimo, iż Stany Zjednoczone nie wezmą ofi- 
cyalnie udziału w konferencyi, zgłosiło swój przy 
jazd 30 dziennikarzy amerykańskich. Również 
Prasa angielska będzie licznie reprezentowana. 
W obec obecnych stosunków walutowych prasa 
ńnych krajów będzie mniej licznie reprezento­
waną.

Beritn, W czerwca.
(AW.) Z  Hagi donoszą, że dotąd oficyalnte 

przyjęto zaproszenie na konferencyę haską 12-tu

SKŁAD DELEGACYI POLSKIEJ W  HADZE.
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa, 11. czerwca, 
(m.) Skład delegacyi polskiej na konfe­

rencyę haską jest następujący: przewodni­
czący, wicemin. przemysłu i handlu p. Stras- 
burger, drugi delegat p. Tytus Filipowicz. P o- 
zatem w  skład delegacyi w chodzą: poseł pol­
ski w Hadze p. Kowalski, poseł polski w Bru­
kseli hr. Sobański, naczelnik wydziału II. w  
M. S. Z. hr. Kossakowski, radca legacyjny 
poselstwa polskiego w Londynie p. M rozow ­
ski, wreszcie referent spraw rosyjskich w  M. 
S. Z. p. Stanisław ZalesW

Tolncare za odroczeniem konferencyi haskiej.
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa, 11. czerwca, 
(m) Weług otrzymanych z Paryża wiadomo- 

śc), rząd francuski podjął podobno w  Londynie 
kroki, celem zwołania konferencyi wstępnej sprzy 
mierzonych przed rozpoczęciem obrad w Hadze. 
Poincare ma być zdania, że na takiej konferencyi, 
sprzymierzeni łatwiej przyjdą do porozumienia.

aniżei na zgromadzeniu, w którem wezmą udział 
także i’ inne państwa. Odroczenie kortfemfcyl ha­
skiej będzie mniej niebezpicfc/ija, ajrilżell Jej zbyt 
pospieszne odbycie.

W  konferencyi wstępnej oprócz wielkich mo­
carstw, miałby również wziąć udział przedstawi­
ciel matej ententjt.

Niemcy dostaną miliard dolarów pożyczki.
Komitet bankierów dotąd jeszcze decyzyi nie powziął.

wa dokonana byłaby bezpośrednio między ban­
kierami zagranicznymi, a Niemcami bez gwaran- 
cyi państw sojuszniczych.

Paryż, 10 czerwca. 
(PAT.) Komitet bankierów doszedł do wnio­

sku ostatecznego, że nie może^powziąć obecnie 
uchwały w sprawie emisyi pożyczki międzynaro­
dowej i odroczył się na 3 miesiące.

Paryż, 10 czerwca.
(AW.) Paryski korespondent „Corriere de la 

Sera“ donosi, że w  paryskich kołach politycz­
nych panuje przekonanie, że komitet baijkierów 
zaproponuje udzielenie Niemcom stosunkowo „dro 
bnej“ pożyczki w wysokości 1 miliarda dolarów, 
celem umożliwienia im wypełnienia tegorocznych 
zobowiązań reparacyjnych. Opcracya ta finanso-

STOSUNKI POLSKO-SOWIECKIE.
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa, 11. czerwca, 
(m) Poseł sowiecko-ukraiński w Warszawie 

», Szumskiij, który obecnie bawi w Charkowie, o- 
'wiadczyl w  rozmowie z tamtejszymi dziennika­
rzami-, że stosunki polsko-sowieckie znajdują się 
tla drodze stałej poprawy.

BĘDZIEMY ZADAĆ ODSZKODOWAŃ.
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa, 11. czerwca, 
(m) Z  powodu napadu band sowieckich na te- 

rytoryum polskie, o czem donosiliśmy, rząd pol­
ski wydał zarządzenie zmierzające do ustalenia 
wysokości strat poniesionych.

WYJAZD CALONDERA NA G. ŚLĄSK.
Berlin, 10 czerwca. 

(AW.) Prezydent Caionder udaje się 22 lipca 
z Genewy na G. Śląsk, celem objęcia tam funkcyi 
prezydenta komisyi mieszanej.

TRYBUNAŁ ROZJEMCZY.
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa, U. czerwca, 
(m) Sekretaryat L%5 Narodów zawiadomił 

rząd polski, że stosownie do ugody między Polską 
i Niemcami, został powołany p. Kaakenbeck na 
prezesa polsko-niemieckiego trybunału arbitrażo­
wego w Bytomiu. ‘

ster spraw zagranicznych Ninczicz, Czechiosłowa- 
cyi minister spraw zagranicznych dr. Benesz, ru­
muński prezydent ministrów Bratianu i rumuńska 
minister spraw zagrań. Duca. W  czasie konferen­
cyi omawiano plan wzajemnego układu dełenzy. 
wnego Czechosłowacyi, Jugosławii i Rumunii.

Krótkie wiadomości.
(PAT). Yotum zaufania dla Schanżera. Włoska 

Izba posłów przyjęła 2C9 głosami przeciw 67 po­
rządek dzienny, aprobujący politykę! zagraniczną 
rządu.

(PAT.) Na świadka sprawiedliwości bolsze­
wickiej. Komisarz ludowy do spraw zagranicz­
nych zaprosił depeszą iskrową Anatola‘ France‘a 
na proces „eserów“ w charakterze bezsttonnego 
widza. Zaproszenie podpisali: Zinowjew, Aksel- 
baum i Frossard. <• *

Pomoc robotników dla RosyL Komitet związ­
kowy międzynarodowych organizacyi robotni­
czych pomocy głodnym w Rosyi zwołuje na 15, 
bm. do Berlina zjazd wszystkich komitetów po­
mocy głodnym. Ma być rozważana sprawa zorga 
nizowani-a smbskrypcyi pożyczkowej dla Rosyi 
przez robotników wszystkich krajów za pośrednie 
twem organizacyi zawodowych.

(A W .) Żądania Niemców Czeskich. Klub 
parlamentarny posłów  niem. w C zechosłow a­
cyi uchwalił zażądać zupełnej autonomii na­
rodow ościow ych  dla wszystkich mniejszości 
narodowych w Czechach i zapowiedział ż y w  
szą akcyę polityczną celem urzeczywistnie­
nia tego programu.

(PAT.) W ojna grecko-turecka. Flota gre­
cka bom bardowała otwarty port na morzu 
Czarnem, Samsum. Bom bardowanie rozpo­
częto 15 minut przed upływem  czasu ostrze­
żenia i trw ało 3 godziny, powodując liczne 
pożary i ofiary w ludziach.

(AW). W  obawte zamachu. W  Belgradzie w 
dzień ślubu króla Aleksandra aresztowano 50 o- 
sób. Wlśród uwięzionych znaleziono bomby. Nie­
które dzielnice Belgradu są bacznie strzeżone 
przez pobcyę.

(PAT.) Rocznica Pasteura. Franc. Izba 
deputowanyćh uahwaliła kredyt w  sumie 3 
milionów franków na udział państwa w  uro­
czystościach m ających się odbyć w Stras­
burgu z okazyi lbó-roczn icy  urodzin Pasteu­
ra.

(PAT.) Strajki w  Gdańsku. W ybuchł tu
strajk robotników budowlanych, blacharzy, 
instalatorów i monterów. Rów nocześnie w y ­
buchł Także strajk robotników stoczni gdań­
skiej. Ponadto już blisko dwa tygodnie trwa 
w  Gdańsku strajk robotników przemysłu ty­
toniowego tudzielż kraw ców . Strajki te mają 
podłoże ekonomiczne.

UKŁAD OBRONNY MAŁEJ ENTENTY. / 
Belgrad, 10 czerwca. 

(PAT.) Wczoraj po południu zebrali się na 
konferencyę prezydent ministrów Pasicz, mini­

uo czego dąży endecya.
(Telefonem od naszegd korespondenta).

Warszawa, 11. czerwca, 
(m) Powszechną uwagę zwrócił tu artykuł 

wstępny w  dzisiejszej „Gazecie Warszawskiej" 
p. t. „Odpowiedzialność" — a w  tym artykule u- 
stęp następujący:

- „Stwierdzamy otwarcie i wyraźnie, że prze­
silenie na stanowiskach państwowych nie jest 
zgoła celem stronntótw umiarkowanych, które w  
dzisiejszej chwili' przeciwne są wszelkim przesi­
leniom, wszelkim radykalnym zmianom 1 życzą 
sobie tylko, byśmy jak najszybciej węsżli w  o- 
kres, wyborów, opartych na rozumnej ordynacyi 
wyborczej i zupełnej bezstronności władz".
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Pół miliarda niedoboru!
Tek zapowiada budżet m. Lwowa na rok bieżący.

Lwów, 11. czerwca, 
(a) Toczące się od kilku tygodni obrady miej­

skiej komisyi budżetowej potrwają jeszcze czas 
dłuższy.

Dotychczas załatwiono zgodnie z wnioskami 
magistratu następujące rubryki: Rzeźnia miejska, 
Biuro pośrednictwa sprzedaży bydła, Zakład w o­
dociągowy, miejskie Zakłady elektryczne, Funda- 
eya Im. Ducheńskiego i inne drobne fundacye, Mu­

zeum 'przemysłowe, oraz rubryki I f II Admini- 
stracya i Zarząd miasta, wreszcie Zakład aprowi- 
zacyjny.

Dotychczasowe obliczenia wykazują, ze defi­
cyt omawiar>Jgo budżetu wykosi dkojto pói mi- 
i tajnia mapek.

Niebawem znajdzie się budżet na plenum Ra­
dy imiejsikiej.

Lwowskie telefony przechodzą w ręce prywatne.
Spółka rządu z szwedzkim „Cedergrenem".

Termin objęcia już 1. lipca. — Gdzie będzie centrala? —  Wiceprezes poczty kierowoskiem, —
Widoki podrożenia opłat telefonicznych.

Lwów, 11 czerwca.
(p.) Lwowski telefon, to źródło udręczeń 

wszystkich, chcących korzystać z tego wynalaz­
ku wielkiego Amerykanina, stoi w przededniu 
wielkich przemian. Jak się dowiadujemy ze 
strony dobrze poinformowanej telefony w naszem 
mieście przechodzą już z dnSem 1. lipca br. w ręce 
,Cedergrenu“.

Dla objaśnienia tych, którym ta nazwa nicze­
go nie mówi, podajemy, że jest to spółka przemy­
słowa szwedzka, która jeszcze za czasów rosyV 
skich wydzierżawiła telefon lokalny w  Warsza­
wie a ten stosunek został dotychczas utrzymany 
w mocy przez rząd polski.

Według zaczerpniętych przez nas informacji, 
rząd oddając lwowski telefon lokalny do wyłącz­
nej eksploatacyi „Cedergrenu", wchodzi zarazem 
fta czas trwania dzierżawy w spółkę z wymienio- 
nem wyżej przedsiębiorstwem, zastrzegając sobie 
10 prc. czystego'zysku.

Bliższe szczegóły umowy nie są znane. Po- 
ntmo, że objęcie ma nastąpić w najbliższych 
dniach, niewiadomo dotychczas nawet czynnikom 
zainteresowanym, gdzie będzie się mieścić centra 
la telefoniczna. W obec notorycznego braku miesz­
kań, najprawdopodobniej będzie ona w odbudowu 
Jącym się gmachu głównej poczty przy ul. Sło­
wackiego.

Niewiadomo także, kto będzie obsługiwał te­
lefon, zdaje się jednak, że pozostaną dotychczaso­
we urzędniczki, które prawdopodobnie otrzyma­

ją od rządu urlopy na czas swego zatrudnienia w 
„Cedergrenie".

Stanowisko naczelnego kierownika lwow­
skiej instytucyi telefonicznej przedstawia się ja­
ko posada bardzo intratna i ponętna, to też nie 
brak było wybitnych osobistości pomiędzy za­
biegającymi o jej otrzymanie. Starał się o nią na­
wet szef sekcyi Min. poczt inż. Władysław Ga­
domski — jednakowoż zwycięsko wyszedł z 
tych zabiegów wiceprezes dyrekcyi lwowskiej 
p. Józef Makarewicz.

Po objęciu telefonu lwowskiego „Cedergren" 
zamierza wziąć w swoją opiekę także telefony w  
Borysławiu, Zagłębiu dąbrowskiein i w  Krakowie, 
jako miejscowościach pod względem przemysło­
wym najważuieiszych. Na inae miasta ma przyjść 
kolej później.

— Czego można się spodziewać po przejścia 
'Cefcnu w tęce prywatne?

—  Prawdopodobnie będzie on lepiej funkcyo- 
nował niż obecnie, gdyż przedsiębiorstwo dokona 
wywiany aparatów, będzie rozporządzało mate- 
•yałem potrzebnym do instalacji itd Rząd nie 
rrcgl inwestycji potrzebnych przeprowadzić z 
braku funduszów i to miało być powodem wy­
dzierżawienia. '

Rzecz prosta, że „Cedergren" wkładając w  tę 
imprezę znaczne bardzo kapitały, zechce je ode­
brać z procentem, bo jest przecież instytucyą ob­
liczoną na zysk — rozumie się więc samo przez 
się, że należy oczekiwać znacznego podwyższenia

taryf telefonicznych.
—  Dlaczego jednak- rząd nie poszedł tą samą 

drogą —  zapytaliśmy nakoniec naszego informa­
tora. — Jeśli się traiia przedsiębiorca prywatny, 
to widocznie można z telefonu nie tylko p-okryć 
Wydatki administracyjne i techniczne, ale mieć 
nadto zysk?

—  Zapewne —  brzmiała jowialna, ale może 
i trafna odpowiedź. — Ale jeśli przedsiębiorca 
prywatny będzie z nas skórę zdzierał, to każdy 
będzie to —  jak w każdym innym zakresie —■ u- 
ważal za rzecz zupełnie w  porządku. — Gdyby 
zaś rząd przyszedł z podwyższeniem taryfy, to 
podniósłby się zaraz krzyk i lament.

Lepiej więc niech to zrobi szwedzki „Ceder­
gren" niż polskii rząd.

W obec tego.. .  wszystko w  porządku...  .
Byle tylko telefon stal się naprawdę środ­

kiem poszumienia, a nie źródłem ciągłych niepo­
rozumień, czem jest dotychczas.

„Ruch komumstyozijy" 
we Lwowie.

DO CZEGO POSŁUŻYŁ PRASIE BOLSZE­
WICKIEJ SEJMIK LUDOW CÓW .

iFcidwołoczyska, 10. czerwca.
(us.) Prasa sowiecka skrzętnie korzy s ta z 

wszelkiej sposobności, aby podawać każdy prze­
jaw życia w 'Polsce w  „prawdzkwem oświptłerriiT.

Oto osoby przybyłe w  ostatnich dniach' z tam­
tej strony Zbrucza opowiadają, że onegdaj w  ga­
zetach kijowskr-ch pojawiły się „telegraficzne" 
wiadomością o olbrzymiej manifestacyi komuni­
stycznej, która rzekomo odbyfa się na ulicach Lwo­
wa. Ma-nifestanci urządzali ogromny pochód1 przez 
miasto mosąc „tablice o różnych hasłach komuni­
stycznych" (l!!).

N e trudno domyślać się, że chodizi tu o urzą­
dzony przed tygodniem „sejmik" ludowców, któ­
ry „korespondentom" pism bolszewickich dal a- 
sutmpt do sfabrykowania — demonstracyi komu-, 
ni stycznej. A redąkeye pism boisz, w  naiwności 
swej posunęły się tak dalece, że ilnformacyę po­
wyższą nawet oświetliły w  artykułach wstęp­
nych!

Również duże zainteresowanie i nieutajoną 
radość wywołała w prasie sowieckiej wiadomość 
o przesileniu gabmetowem w  Polsce.

jNŹYNIER EDMUND LIBAŃSKI.

Z postępu wiedzy i techuki.
Poezya szklana I szkło żelazne. —  Nle- 
stłuczalne naczynia szklane. —  Fabryka 
przez wiek bez strajków. —  Pleć gene- 
racyi robotników. —  Szkło: „Silex“ na 
wystawie przemysłu szklanego. —  Ce­
sarz Tyberyusz 1 nieszczęsny wynalazca.

Lwów, 11. czerw ca.
P rzysłow ie pow iada: .^Szczęście i szkło 

>— jak łatwo pryska to", a jednak cud techni­
ki zadaje kłam temu przysłowiu. Naturalnie 
nie idzie o utrwalenie szczęścia z pom ocą po­
stępu techniki, lecz o szkło nie pryskające, 
„szk ło  żelazne", jak je nazwano obecnie.

Proszę posłuchać. Kolega Inż. Porębski, 
w róciw szy  tydzień temu z w yw iadu przem y­
słow ego, dotyczącego produkcyj Init czeskich 
-  potw ierdził sw ą naocznią fakta omawiane 

w pismach.
W ystaw a przemysłu hut szklanych w 

Sadowię (Koenigraetz), przepełniona fachow ­
cami; dyrektor huty w Karnikel, zaprasza na 
bankiet —  prowadzi w ybranych gości do 
przybytku czeskiego? „Brillant - Savarina“  
(kucharz Ludwika XTV.) i pokazuje wspania­
łą brytwaim ę z cieniutkiego szkła, w  której 
zarumienia się pieczeń z bażanta, na otw ar­
łem ognisku.

Bez najmniejszej rysy, bez uszkodzenia

w ytrzym uje temperaturę 400 stopni Celsiu- 
sza.

P o uczcie bierze brytw anę w  ręce, pod ­
rzuca pod strop, goście zryw ają się w oba­
wie rozpryskiwania okruchów stłuczonego 
szkła —  brytwana spada gw ałtow nie, odska­
kuje lekko od podłogi i w szyscy  patrzą zdu­
mieni. Niema ani rysy, ani drzazgi, ani pęk­
nięcia.

Istne dziw o!
Szkło niełamliwe, szkło mepryskające, 

szkło żelazne.
Monopol szkła twardego posiada dziś 

słynna fabryka w Jena i oto dowiadujemy, się 
—• że recepty na w yrób posiadają huty jenaj­
skie z  hut kavalirskich.

Istnieją one od stu lat, a założył je skro­
mny wydm uchiwacz szkła robotnik Tomasz 
Kavalir. On w ynajdyw ał mięszaniny stopów 
i tak w sław ił się niestłuczalnem szkłem sw e­
go w yrobu, iż słynni uczeni chemicy, jak Pa­
steur, pobierali jego w yroby, odwiedzali go, 
konferowali z nim i ten skromny pracownik 
stał się przyjacielem uczonych, członkiem wie 
lu Akademii i wkońcu także uczonym  chemi­
kiem.

Huty te znajdują się w  okolicy m iejsco­
w ości Sazan-Buda; a stosunki tamże są bar­
dzo charakterystyczne.

Pięć generacyi robotników w ysilały  się 
na produkowanie coraz doskonalszych w y ro ­
bów , dzisiejsi w  liczbie ponad 300 należą jak­
by  do jednej rodziny, w szy scy  są jednako war 
tościow ym i współpracownikam i i współudzia 
łowcam i. Doszli do m istrzostwa w  w ykony­

waniu najsubtelniejszych robót i produkcyf 
zdumiewającego szkła.

W  ciągu siukiflumastu lat nie by ło  ani je­
dnego strajku.

Obecny dyrektor prowadzi kursa teore­
tyczne, a m łodzi adepci uczą się fizyki, che­
mii, matematyki, oraz przedm iotów, potrzeb­
nych im jako obyw ateli państwa.

Interesujące próby z w ytrzym ałością 
szklanek z tego żelaznego szkła przeprowa­
dzano na w y ż  wspomnianej wystawie.

Cieniuchny na pół milimetra puhar szkla­
ny postawiono na rozżażony do czerw ono­
ści' piec żelazny. W rzucone kawałki drzewa 
do naczynia tego zw ęglały się szybko, tem­
peratura musiałavbyć ponad 300 stopni. Na­
stępnie z  blachy tej rzucono puhar do misy z 
zimną w odą —  zasyczało i nic więcej, szkło 
pozostało gładkie bez rysy, bez najmniejsze­
go  defektu. W  innej szklance gaszono płoną­
c y  koks wodą. Jeden z gości rzucił szklankę 
o grubości 1 i pól mim z całej siły na pod łogę; 
pozostała bez skazy.

Szkło to ma nazwę „S ilex“ , posiada 98 
procent kwarcu. W yrób  jest tajemnicą fabry­
ki, a dyrektor objaśniał, że  niema obaw y o 
konkurencyę. Próby trwały od 1O0 lat, a on 
sam badał i eksperym entował przez lat 14, 
nim doszedł do rezultatów, jakie okazyw ał na 
wystawie. v

Prawdopodobnie zastosuje to szkło do 
w yrobów  codziennego użycia.

•Proszę sobie to przedstawić i ocenić d o ­
niosłość praktyczną, hygieniczuą, gospodar­
cza
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Niekoncesyonowana
Kiepski interes z manufakturą. -

Lwów, 11. czerwca, 
(w s) Posterunek policyi państwowej przy­

trzymał dnia 4 b. m. na rogatce janowskiej 
niejakiego Leona Schustera, rozw oziciela pie­
czyw a, zamieszkałego przy ul. Słonecznej 
1. 59, przy którym znaleziono większą ilość 
sukna. Zapytany o pochodzenie tegoż, oświad 
czył, 'że kupił 40 m etrów za kw otę 129.000 
marek od  „pew nego Jędrzeja41, zamieszkałe­
go w Batorów ce koło Rzęsny polskiej.

W szczęte dochodzenia doprowadziła zu­
pełnie przypadkow o do ujęcia szajki rabusiów 
kolejowych, którzy od dłuższego czasu stale 
grabili pociągi tow arow e w chwili gdy  te do­
jeżdżały już, do L w ow a.

Skład tej szajki stanowili:' Jędrzej Sta- 
rzecki, Michał Bojka i Franciszek Brzezicki.

Ostatnim czynem  tej trójki złodziejskiej 
by ło  ograbienie pociągu w  ostatnich dniach

K R O N I K A .
REPERTUAR TEATRÓW MIEJSKICH. 

TEATR WIELKI.
W  niedzielę 11. czerwca o godz. 3‘30 „Dzieje 

salonu44 komedya w 3 aktach Wroczyńskiego.
W  niedzielę 11. czerwca o godz. 7‘30 „Rigo- 

fetto" opera Yerdiego (gościnny wysfęp K. Krug™ 
łowskiego).

W  poniedziałek 12. czerwca o godz. 7430 w. 
„Aida" opera z gościnnym występem K. K rugiow  
skiego.

We wtorek 13. czerwca o godz. 7 „Peer 
Gynt" poemat dramatyczny Ibsena z muzyką 
Griega (gościnny występ K. Adwentowicza).
I
TEATR MAŁY.

W  niedzielę 11. czerwca o godz. 7‘30 .JJyabli- 
ca4‘ dramat w 5 aktach Schonherra (gościnny wy­
stęp O rdo n nSosn o wsk iej).

W  poniedziałek 12. czerwca o godz. 7‘30 „Oj­
ciec44 dramat w  3 aktach Strindberga (gościnny 
‘występ K. Adwentowicza).

W e wtorek 13. czerwca o godz. 7*30 „Dyabli- 
ca44 dramat w 3 aktach Schonherra (gościnny w y­
stęp Ordon-Sosnowskiej).

P ierw sze: kuchnia szklana —  gotow a­
nie, pieczenie, smażenie w rondlach, garnusz­
kach, brytwanach szklanych.

Kierownik czy  kierowniczka gastrono­
micznego przedsiębiorstwa m oże obserw o­
wać postęp akcyi, czy  pieczeń lub tort ru­
mieni się należycie, są w ięc w  perspek wvie 
złote, a w łaściw ie szklane czasy  dla f> spo- 
dyń. Naczynia te będą trzy razy droższe, od 
używanych „stłuezalnych", ale tańsze od por­
celanowych lub aluminiowych. Stwierdzono, 
że to szkło jest o wiele lepszym  izolatorem, 
niż dotychczas używane w elektrotechnice, a 
w ięc dalsze pole zastosowania; ' a ciekaw y 
jest falct, że  karbonmd, używ any do szlifo­
wania szkła, sam się szlifuje o szkło „SBex“ .

I dyament znajduje tu silny opór.
W  dziejach Tyberyusza podane jest to 

zdarzenie, św iadczące o pom ysłow ości staro­
żytnych- Pewien artysta . okazał cesarzowi 
puhar szklany, który nie dał się skruszyć 
młotkiem.

—  Czy tylko ty jeden znasz tajemnicę 
wyrabiania tego szkła ? —  zapytał cezar.

—  Tak! —  rzekł wynalazca.
■—  'Pozbawiasz w artości złoto m ego 

tkarbca —  zginiesz w ięc wraz z tą tajemnicą.
I w ydał w yrok  śmierci. —  Tak zaginęła 

ajemnica żelaznego szkła na 20 w ieków  
dopiero czasy obecne odsłoniły ją w pracy 

wynalazczych Umysłów techników.

smółka .spedycyjna.
-  Przymusowa sta gnący a.
maja. które odby ło  się w następujących oko­
licznościach:

Uczestnicy szajki pewnego dnia wybrali 
się do Kulikowa i tu na stacyi oczekiwali przy 
bycia jakiegoś pociągu tow arow ego. Ponie­
w aż w tym czasie w kierunku Lwowa dążył 
właśnie naładowany pociąg, przeto nie namy­
ślając się długo w skoczyli doń i ulokowali się 
w  budce konduktorskiej. W  drodze rozbili ów 
wagon, a w  chwili, gdy pociąg dojeżdżał do 
Kleparowa, wyrzucili do rowt. ba! sukna i 
duży kosz z rzeczami. W ysiedli następnie na 
stacyi Kleparów, a odnalazłszy zdobycz, prze 
wieźli do L w ow a, gdzie natychmiast część su 
kna sprzedali, drugą zaś część oraz zawar­
tość kosza w yw ióz ł Brzeziński dc Jaworowa.

Jak się okazało, przez rabunek ten po­
szkodowana została firma „P ronta" oraz p. 
Mary a iPernalska zamieszkała w e L w ow ie 
przy ul. Polnej 1. 11.

TEATR NOWOŚCI;
W  niedzielę 11. czerwca o godz. 7430 „Dudek44

farsa w  3 aktach Feydeau.
W  poniedziałek 12. czerwca o godz. 7430 wr. 

„Manewry jesienne44 operetka w  3 akrach.
We wtorek 13. czerwca o godz. 7430 .Mane­

wry jesienne44 operetka w 3 aktach Katmana.

Program „Bagateli" od 7. czerw ea br. — 1)
Część koncertowa pp. Naskowska, Siostry May, 
Wereszczyński, Dawidowicz, Kamiński, Mrawiń- 
ski. 2) Występ Ludmiły Woroncewicz. 3) Kto 
mordercą? sketch w 1 odsłonie. 4) Znakomity 
duet operetkowy I wasiow-Iwasiewicz. 5) Ope­
retka w  1 akcie z francuskiego, tłómaczenie M. 
Marka „W  królestwie mody44 przegląd ostatnich 
modeli paryskich i wiedeńskich.

Teatr Hter.rart, „Ul". Program od t. czerwca.
Część koncertowa: - A. Kitscbmann, Wilkoszew- 
ska, Michałowski, Mirski, Sławski. Wtadheim i 
siostry Spineter. „W yratował", operetka.

im »
Dziś w niedzielę o godz. 11*3? daną bę­

dzie po raz drugi „M :ssa Solenmis" potężne 
i wzniosłe arcydzieło Beethovena. Pozostałe bi­
lety do nabycia od godziny 10 rano przy kas e 
Towarzystwa muzycznego. 6009

Niedobór w dan nie państwowej.
Lwów, 11. czerw ca, 

(a) W edług inform acyi udzielonych nam 
w  miejskiem biurze daniny państwowej, wpła 
ty stron interesowanych w  grupie w yłącznie 
I i IV (podlegające ściągnięciu przez magistrat 
wynoszą dotąd 260 milionów marek na spo­
dziewaną ogólną kw otę 730 milionów marek.

Brakuje w ięc jeszcze 470 milionów, którą 
to kw otę mają zapłacić interesowani.

Termin płatności I raty daniny od loka­
torów  upływa 20 czerw ca, zaś II raty 1 sier­
pnia.

300,000 marek uleciało 
z dymem.

(s.) Jak rram donoszą z Kosowa, poniósł 
w  ubiegłym  tygodniu pewien gospodarz więk 
szą stratę przez własną nieostrożność. Oto
300.000 marek schow ał do pieca, w  którym  
żona, nic nie w iedząc, zapaliła na wypiek 
chleba. Chleb się wpraw dzie upiekł, ale pie­
niądze uleciały z dymem.

Zapewne jednak była to tylko drobna czą 
stka kapitału, jakim „biedny" chłopek „pod 
ręką" dysponował.

Zamordowane zawiadowcy 
stacyi,

Donoszą nam: Onegdaj między godziną 
1.45 a 2.30 w  nocy na stacyi Radziszów (za Ska­
winą, na linii do Zakopanego) zamordowano za­
wiadowcę stacyi Ludwika Wiesiołowskiego, któ­
rego znaleziono zastrzelonego przed budynkiem 
stacyjnym.

Z Krakowa wyjechał specyalny pociąg z bry­
gadą śledczą policyi krakowskiej.

Rabunku żadnego nie stwierdzono, wobec te­
go powstaje przypuszczenie, że zamordowany 
padł ofiarą zemsty.

IVSf!fonówka.
MJlionówka. P rzy wczorajszem  cl<ngnie- 

niu 4%  premiowej pożyczki państwowej w y ­
losowano Nr. 4,448.146.

Rocznica szarży pod Rokitną. Drugi pułk 
szw oleżerów  rokitniaóskich, stojący załogą w 
Bielsku, zaprosił przez sw ą deleiRtcyę p iezy- 
dyum miasta Krakowa na uroczystość święta 
pułkowego z okazyi 7 roczn icy  szarży pod 
Rokitną. U roczystość odbyła się wczoraj w 
Bielsku.

Rektorem UnJw. Jagiellońskiego wybra- 
ny został po raz drugi dotychczasowy rektor 
dr. Julian Nowak, profesor weterynaryi 1 bak- 
teryologii.

Rektorem krak. Akad. Sztok pięknych
na rok 1922— 3 w ybrany został prof. S zysz- 
ko-Bohusz, kierownik prac restauracyjnych 
na W awelu.

Miliard na zwalczanie drożyzny uchwaliła 
pożyczyć od rządu warszawska rada miejska. A 
możeby tak i Lwów pomyślał o czemś podob ■ 
nem?

Ciągnienie Iotery« państwowe!. Ciągnienie U 
klasy 5-tej Polskiej Państwowej Loteryi odbędzie 
się publicznie w poniedziałek i wtorek dnia 12. 
i 13. czerwca 1932 r. o gudz. 8*30 rano w IWarsza 
wie przy ulicy Nowy Świat.

Zjazd cukierników. W  poniedziałek dnia 11 b. 
m. rozpoczyna w Warszawie obrady I Źjazd cur 
kierników zjednoczonej Polski, na któbym między 
inne mi omawiana będzie sprawa utworzenia wła­
snej hurtowni.

M. Urzędowi budowlanemu zwracamy uwa­
gę na resztki kamienicy pod 1. 26 przy ul. Sykstu- 
skiej. Sterczące jeszcze pozostałości (do wysoko­
ści II p.) ściany frontowej grożą zawaleniem i na­
leży polecić usunięcie jej zanim silniejszy wiatr 
nie spowoduje jakiegoś wypadku.

(a) Czereśnie pojawiły się wczoraj w  niektó­
rych owocarniach. Cena ich jest horendataie wy­
soka. Urząd walki z lichwą względnie urząd tar­
gowy miejski powinien ceny te unormować i po­
łożyć kres jawnemu obdzieraniu konsumentów ze 
skóry.

Przejechany przez tramwaj. Wczoraj o godz. 
1.2 w  południe do wozu tramwajowego linii ŁD, 
dążącego z dworca, przed gmachem Politechniki 
usiłowtł wskoczyć jakiś student, uskutecznił to 
jednak tak niezręcznie, że wpadł pod wóz docze­
piony, którego koła przeszły nieszczęśliwemu 
młodzieńcowi przez lewą nogę w kolanie. Ran­
nego przenieśli koledzy do pobliskie, apteki, skąd 
Pogotowie odwiozło go do szpitala.

(ws.) Włamanie do cegielni. ‘Dzisiejszej nocy 
wtargnęli dwaj nieznani sprawcy do cegielni 
Schonfefda przy ul. Snopkowskiej 46 i wyła­
mawszy kraty, dostali się do mieszkania dozorcy 
tejże' cegielni Ma-ksa Finkielsteina, skąd zabrali 
srebrne lichtarze. Sprawców dotąd nie ujęto.

(ws) Amator srebra. Do mieszkania br. Feli- 
cyi Skarbkowej przy ul. Teresy 10 włamał się w  
nocy nieznany sprawca i wyniósł kilkanaście 
srebrnych przedmiotów jak tace, cukiernice itd. 
znaczone herbem „Habdanfe44 i hrabiowską koro­
ną.

(ws) Służąca złodziejką. Służąca p. Bazylego 
Sabatowicza (uJ. Szeptyckich 3) Eudokja Kuźma 
zamężna Zastawna, skorzystawszy z nieobecno­
ś ć  swego służbo dawcy, skradka kilka sztuk gar­
deroby wartości pół miliona marek i zbiegła.
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99 kapelusze sp rzed a je  w y ł ą c z n i e  firm a
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laglellgńsha 1.15
Fałszywe wieści o rewolucyi w Wiedniu.

L w ów . 11. czerw ca, jform acyi zasiągniętych tam telefonicznie w 
Konsulat austtryacki w e L w ow ie donosi, miejscu kompetentnem, w zupełności niepraw 

ile obiegające w czoraj w e L w ow ie pogłoski o j dziw ę 
wybuchu rew olucyi w W iedniu są wedle in - '

Tow. Kolonii leczn. dla dzieci (kierownik dr. 
Hornung) zawiadamia, że dzieci (ze Lwowa) przy 
}ęte na kolonię mają się jawić do oględzin w dniu 
19 bm. o godz. 5-tej po południu) w  szkole realnej 
przy tri. Kubali (parter). Tamże należy się wyka- 
źać z uiszczenia opłaty na kolonię {skarbnik p. 
Żmudziński, Gal. Kasa Oszcz.). Dzień odjazdu o- 
gł-oszony będzie przy oględzinach.

Z Polsk. Tow. Przyrodników Im. Kopernika. 
Posiedzenie naukowe oddziału lwowskiego odbę­
dzie się we wtorek d. 13 bm. o godz. 6 wiccz., w 
Instytucie geologicznym Uniwersytetu, ul. Długo­
sza 8, z następującym porządkiem dziennym: l) 
prof. dr. B. Fulińskt „Utwory pręcikowe u wir­
ków". 2) Luźne komunikaty.

Absolwenci szkół średnich, mający zamiar za­
pisać się w  r. szkolnym 1922-23 na Politechnikę 
lwowską —  pracę przy budowie II. Domu Tech­
ników, do której są obowiązani po zapisaniu, mo­
gą wykonywać w czasie wakacyi.

Kierownictwo zwraca interesowanym uwagę, 
łe wcześniejsze odbycie pracy leży we własnym 
Interesie nowozapisnjących się na Politechnikę.

Zgłaszać się należy w  Kierownictwie Tech- 
uickich Drożyn Robotniczych, gmach Politechni­
ki II. piętro, sala rys. IX. codziennie od 13— 14. (z 
wyjątkiem świąt i niedziel).

(p.) Rekord, francusko-polski żurnal mód za 
czerwiec 1922, mieści w sobie mnóstwo gustow­
nych modeli, a przejrzysta tablica krojów pozwa­
la nawet niefachowym rękom sporządzić szyko­
wne toalety. Część redakcyjna „Świat kobiecy" 
przynosi w  rubryce „O sztuce ubierania się“ cen­
ne wskazówki na sezon podróżnych toalet. O- 
bok bogatego działu kosmetycznego, znajdujemy 
art.: „Stroje na scenie", „Co kobieta nowoczesna 
zdobyć powiną", „O lalkach dla dzieci i doro­
słych" oraz odpowiedzi od Redakcyi.

Ku czci Mataczewskiego. Wieczór poświęco­
ny czci śp. E. Mataczewskiego, autora zbiorku pi. 
„I<oń na wzgórzu" urządza wkrótce zawodowy 
•Związek lit. polskich. Prelekcyę wygłosi prof. 
Krółiński, utwory odczyta art. p. Janusz Kozłow­
ski.

Wieczór recytacyjny. Staraniem zawodowe­
go Związku literatów polskich odbędzie się wie­
czór poświęcony liryce współczesnej. Znany u 
nas ze sceny i estrady artysta teatru polskiego w 
Warszawie p. Janusz Kozłowski wygłosi poezye 
Kasprowicza, Jedlicza, Jędrkiewicza i Wittlina.

Dziś gościnny występ Krugtcwskiego w Tea­
trze Wielkim w „Rigolecie", doskonały ten arty­
sta wystąpi po raz drugi w  „Aidzie".

Resztę biletów na „Dudka" granego dziś w  
Teatrze Nowości sprzedają wszystkie kasy tea­
tralne. „Dudek" osiągnął istotnie rekord wesoło­
ści i gromadzi-stałe tłumy widzów.

„Manewry jesienne" z Brzeską w  głównej ro­
li pójdą w poniedziałek w  Teatrze Nowości za­
miast zapowiedzianego „Kuzynka z Honolulu".

Wałka o miliony. Wspaniały dramat filmowy 
na wzór sławnego filmu „Hrabia Monte Clrristo", 
wyświetlany obecnie w  „Marysieńce" i „Koper­
niku" posiada niezwykle zajmującą fabułę. Serya 
druga pt. „Walka o miliony", to dzieje syna profe­
sora Bathorego i córki hrabiego Sandorfa. Ta cho 
wa się u adw. Tarantala i przekonaną jest, że a- 
dwokat jest jej ojcem. Dwoje młodych pokochało 
się pierwszą .miłością, Alę oto zjawia się szanta­
żysta Sarceny, wspólnik adwokata i żąda, aby 
mi? ten rękę młodej dziewczyny, która w  . dniu, 
kiedy uznaną zostanie za pełnoletnią, otrzyma ze 
sprzedaży skonfiskowanych dóbr hr. Sandorfa
300.000 guldenów'-. Walka o miliony rozpętała się 
tu w' sposób arcywyrafiriowany. Czuwa jednak 
hr. Sandorf, który szczęśliwie uszedł rąk opraw­
ców. On ocala syna Bathorego i wątpić nie moż­
na, że w' dalszych seryach odegra wybitną rolę.

Z D N IA .

WARSZAWA.

I znów po roku depcę twoje bruki 
Stolico Dolski, wspaniała Warszawo,
Gdzie rozdrapują mi forsę jak kruki 
Z jakąś piekielną i niezwykłą wprawą.

Znów „samochodem" robię wielkie kursa, 
Bojąc się, że mię dorożki ograbią 
I znowu pijąc mazagran u Lursa • ,» ,
Myślę, że jestem rentierem lub hrabią.

C zy chcę się w  „Wielkim" pieścić głosem A li 
Czy w  „Małym" humor podziwiać Fertnera, 
Mar cez ki lecą jak w  beczkę Danaid,
Tak cii się każdy do kiesy dobiera.

Co krok łupiony przez przeróżnych! drani 
Przez puco butów, ekspresów', szynlkarzy, 
•Myślę: o Lwowie! jakże jesteś tani,
Choć człek się nieraz na .Krakowski" skarży

Co chwila badam, jak mi chudnie kiesa 
Co dhwlja -włosy m? stają na główne,
Więc, gdy załatwię wszystkie interes?
Wrócę do ciebie ukochany Lwowie.

Nem,o.

Rękodzielnicy zbiorą się w niedzielę 11 bm. « 
godz. 11 przed południem w  sali Izby Rękodziel­
niczej celem zaprotestowania przeciw notatce u- 
mieszczonej w „Ruryerze Powszechnym" z dnia 
9 czerwca br. o Prezesie Izby Rękodzielniczej 
Gustawie iPamerze. W szyscy jak jeden mąż mu­
szą wziąć w tein zebraniu udział Za W ydział; 
Inż. Zygmunt Stankiewicz w. r.

Zarząd Oddziału konnego S. M. zaprasza
dawnych Druhów Oddziału do w zięcia udzia­
łu w  uroczystym  pochodzie podczas Zlotu So 
kolego w  czerw cu b. r. Celem  zestawienia 
spisu ludzi i koni należy się zgłaszać do kan< 
celaryi Oddziału przy ulicy Cetnerowskieg I, 
15 do dnia 20. czerw ca  b. r. R ów nież należy 
tam zgłaszać oddziały konne z prowincyi, ja- 
koteż bandery włościańskie.

D Z IW N E  M IASTO .

(U S T  Z KRAKOW A).

Kraków, w czerwcu.
Zaiste, dziwnem miastem jest dzisiejszy 

Kraków'. Z dawnego, przedwojennego Krako­
wa (o palskie A teny!) prawie ani śladu. Tó 
znaczy dom y i kościoły pozostały, ale ludzie. 
fWięc teraz przypatrzm y się tym dziwom  kra 
ko w  skina.

W  domu, gdzie niegdyś kw aterow ał Jan 
Chryzostom iPasek, Jojne Citronenduft upra­
wia pasek, prej&esem i generałem wszystkich 
tow arzystw  sportow ych jest akuszer, a naj­
lepszym cyklistą dentysta. Nocna spelunka, 
gdzle kwitnie pijaństwo i rozpusta, nazywa 
się „Odrodzeniem ", teatr zaś pow ażny o naj­
w yższej kulturze aktorskiej „Bagatela". B oy  
dostał manii i zdaje mu się. że  jest iMołiere-m, 
chcąc zobaczyć teatr lwowski, trzeba spę­
dzić jeden w ieczór w  krakowskiej „Bagateli" 
(Nowacki. Dobrzański, Dobrzańska, Fritsche, 
Raczka, Kliszewski, W ysock i, Berski, Szna- 
ge, Kozłowska), kieliszek wódki w  Starym 
Teatrze kosztuje 500 marek, Trzciński został 
futurystą i zabłąkał się w  dziwnej ulięy, skąd 
niema wyjścia, w  hotelach krakowskich peł­
no Prusaków (ale ty,ch łażących po podło­

dze), a w  barach pełno Moskali (ale tych z o- 
gonami) i t. d.

Ale dość żartów , bo dla tego, który znał 
i kochał ten dawny Kraków, cichy, skupiony 
w  sobie, pracujący, a tylko w  'Michalikowej 
Jamie lub u Sauera huczący hasłami nowej 
sztuki, ten powojenny, zeuropeizowany Kra­
ków  jest czem ś smutnem. Całe szczęście, że 
w  godzinach przedw ieczornych można pójść 
na w zgórza W aw elu, u którego kamiennej 
piersi zatrzymuje się zgiełkliwa fala plantów- 
ców  czy plantatorów i w  zupełnej samotno­
ści w słuchaw szy się w  odw ieczny szum wier 
nej rzeki polskiej „podum ać i pomarzyć nad 
pomnikiem sław y".

A jednak i ten now y Kraków  ma coś, nad 
czem nie można przejść do porządku, co po­
zostawia najmilsze wrażenie. Myślę o  teatrze 
„Bagatela", tej osobliwości podwawelskiego 
grodu. Gmach na zewnątrz niepozorny, po­
siada jedno z najmilszych wnętrz, jakie spot­
kałem w  świecie. W  teatrze tym widz musi 
się czuć dobrze. Zespół z czterdziestu kilku 
aktorów, jak na dzisiejsze czasy, imponujący. 
Oprócz naszych gwiazd lwowskich, znajdzie­
my w  nim pierwszoklaśne siły, a w ięc W ę ­
gierkę, Brzeskiego, Bończową. Kosińskiego, 
Zbuckiego i w. i_. Teatr, przeznaczony pier­
wotnie dla farsy, okazuje ekspanzyę ku po­
ważnemu repertuarowi. W  dw óch dniach po­
bytu m ego w  Krakowie zetknąłem się w  
„Bagateli" z Bernardem Shaw ‘em i Andrefe-

wem. „Lekarza na rozdrożu" wystaw ił W ę ­
gierko, reżyser pracow ity i sumienny, aktor 
rzetelny i miły, w typie nieco „O sterw ow a- 
ty“ . Nowacki wziął na sw e barki „C złow ie­
ka, którego biją po tw arzy". Sztuka niezmier 
nie trudna dla reżysera, z rolą tytułową, na 
której m ógłby się załamać najbujniejszy ta­
lent. O bie te przeszkody wziął nasz Nowacki 
kapitalnie. R eżyseryę opanował, przystoso­
w aw szy  ją do ram i środków „Bagateli", ja­
ko aktor zaś umiał utrafić tą cudowną miarę 
m iędzy tragedyą a groteską, bez której nie 
m ogę sobie pom yśleć sztuki Andrejewa. I ja­
ko prawowitem u Lwowianinowi zrobiło mi 
się żal, lże teatr lwowski utracił lekkomyślnie 
(o M agistracie!) artystę tej miary i tak buj­
nego, szczerego talentu. W idziałem  jeszcze 
„Stieglitza", doskonale zrobioną farsę, w  któ­
rej Berski daje nadmiar serca i entuzyazmu 
dla sztuki. Jest niezrównany, przew yższa to 
wszystko, co o nim sądziliśmy. Sekunduje mu 
ZbucKi, którego talent charakterystyczny; 
zmężniał i dojrzał i Skalska, mojem zdaniem, 
w  najbliższej już przyszłości „gw iazda liry- 
cznó-naiwna".

Taki teatr to już*nie bagatela

Henryk Zbserzcfaowsk.1
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ZAWiADOl 4IENIE.
Mamy zaszczyt zawiadomić, iż na wzór naszych fabryk likierów w ANGERS, BRUKSELI, ROSEN> 
DAELU, WIEDNIU i BUKARESZCIE, założyliśmy fabrykę w Zniesieniu obok Lwowa, gdzie pod 
osohistem kierownictwem naszych destylatorów specya^tów, oraz na naszych specyalnych apa- 
ratatach destylacyjno-rektyfikacyjnych, według recept stanowiących tajemnicę i podstawę wszech­
światowej sławy naszej firmy produkować będziemy nasze wykwintne likiery, które w najbliż­

szym czasie ukażą się w sprzedaży.
Prosimy o zwrócenie bacznej uwagi na etykiety oraz na butelki z wyciskaną naszą firmą „COIN- 
TREAU". — Konkurentów używających nieprawnie etykier „COINTREAU" oraz naśladujących 
zewnętrznym wyglądem naszą firmę, wzywamy do b e z z w ło c z n e g o  zaprzestania wprowadzania 

w błąd publiczności. — Naśladowców ścigać będziemy sądownie. 4401

Cotnfreaa Pere et flis, Anaers (Francia) (lila Zniesieni? koto Lwowa.

Już ty'ko dwa tygodnie dzielą nas od u- 
roczystości. Jubileuszowego Zjazdu Sokol­
stwa Polskiego we L w ow ie. Tak w  budypku 
Sokofa-M acierzy i w  lokalnościach M ałopol­
skiej Dzielnicy, jak i na boisku Sokołem pra­
ca  wre w  najlepsze.

W  programie Zlotu przesunięto Nabożeń­
stw o Dziękczynne na sobotę 24. czerw ca b. r. 
- -  za'ś w  niedzielę 25. b. m. weźmie Sokol­
stwo udział w  pochodzie na Cmentarz celem 
oddania hołdu poległym  Obrońcom  L w ow a i 
asystow ać będzie przy założeniu kamien;a 
węgielnego pod Kaplicę ■Cmentarną.

Zbiórka uliczna na domek sierót Niepok 
Poczęcia N. P. M aryi odbędzie się vre w to­
rek 13. b. m. Dom ek ten ubogi przygarnął, 
wychowuje, żyw i i odziewa trzydzieści bez­
domnych polskich sierotek, a obecnie w alczy  
0 byt w  bardzo trudnych warunkach mate- 
ryalnych. O grosz na chleb dla dzieci proszę 
gorąco, licząc na ofiarną pom oc naszego spo­
łeczeństwa. W ork i i odznaki w ydaw ać będzie 
Komitet w  poniedziałek, 12. czerw ca od g o ­
dziny 5-tej, ulica Rutuwskiego 10, w  lokalu 
Katolickiego Związku Polek. —  Jadwiga P a- 
parow a

M IN IA T U R Y .

M u y  Teatr Irs o ift
Z K R AK O W A

przyjeżdża na gościnne występy. Je~ 
dyne tego rodza'u w Polsce Maryo- 
netki wykonują wszelkie ruchy. Recy- 

tacya artystyczna. 4414

liMi i fc is lp T o a  Ralasifou ton
Staraniem Zarządu izraeliciLj Gminy wy­

znaniowej, odbędzie się w poniedziałek dnia 12 
czerwca 1922 o godz. 7 wieczoren w wieliej 
synagodze miejskiej przy ul. Sobiesk:ego żao- 
bne nabożeństwo celem uczczenia parnię i ofiar 
katastrofy budowlanej pney ul. Krakowskiej I. 8. 
Modły odprawi znany kantor Kstzmann. 4400

JPrąwą autorskie... kucharzy
Paryż, w  czerwcu.

(c) Kucharze francuscy postanowili zażądać 
dla swych „utworów" kulinarnych podobnych 
praw autorskich, jakie przysługują poetom, dra­
maturgom, muzykom. Twierdzą oni, że pomysły 
ich są również twórcze, i że skembinować nowy 
rodzaj sosu jest prawie tak samo trudno, jak stwo 
rzyć wiersz lub melodyę. Ciekawe tylleo, jaki try­
bunał będzie odpowiednio ^pmpetentny, by  módz 
ocenić, czy dany sos jest twórczym pomysłem 
kucharza, czy też tylko plagiatem. Zapewne po­
wstać będzie musiała w  tym celu Akademia sztuk 
kulinarnych

f̂cgistraefc bęban,
Jest jeszcze taki. Kto nie wierzy, niech za­

glądnie do mieiskiego komisaryatu III. dzielnicy. 
Spoczywa on tam z pasem rzemiennym, z v y -  
szczerbionemi packami, sam poczerniały ze staro­
ści i wygląda niby próchniejący grzyb, którego 
psotne dzieci przylepiły do zdrowego jeszcze 
drzewa.

— Więc ten instrument średniowiecza nie po­
szedł do rupieciarni? —  pytam,

NaczeSnik komisaryatu p. Morawetz, ideal­
nie uprzejmy jako urzędnik i bajecznie sympaty­
czny jako człowiek, tak mi rzecz eksplikuje:

—  1 en mstniment, na który pan z takiem po­
litowaniem patrzy, oddaje nam nieocenione usłu­
gi, mianowicie na peryferyach dzielnicy, gdzie 
nie dociera ani dziennik, ani rozlepione na muracli 
obwieszczenie nikogo nie zatrzyma. Ten bęben 
jest naszym heroldem, nasz* „Gazetą Żółkiew­
ską". Ano, ogłoś pan w  dziennikach, albo plaka 
tami, że odbywać się będzie przymusowe szcze­
pienie ospy. Połową z obowiązanych do tego 
przyjdzie, połowa nie. Nie czytali, nie widzieli. Ale 
jak to samo każę obębnić, to maruderów jest bar­
dzo mały procent. Ot, wczoraj w noiudnie przy­
prowadzono mi trzyletniego, zabłąkanego chłop­
czyka. Nim jabyrn to oznajmił na innej drodze, 
chłopca musiałbym tymczasem oddać do Brata Al 
berta, a żal mi było, bo widziałem, że to dziecko 
z lepszego domu. Więc kazałem go „wybębnić" 
w dzielnicy, i zaraz przyleciał ojciec, jakiś funk- 
cydnaryusz kolejowy, a matka aż omdlewała z 
radości nad odnalezioną pocńechą. Więc nie jest to 
żaden archaiczny zabytek, ale raczej dudniące ko­
ło w  pulsującym organizmie naszego życia dziel­
nicowego. Wierz mi pan, że na tym bębnie warto- 
by wypisać jakaś sentencyę, podobnie . jak na 
Szyllerowskun dzwonie widniało: vivos voco,
mortuos plango, fulgura frango! Tylko niemam 
czasu, ani spokojnej głowy, ab? odpowiedni na­
pis obmyśłeć. Br.

LwiMSDy bandyci na gościnnych 
występach.

Kraków, fl. czerwca.
Z Bielska donoszą, ze om eg daj w  nocy Wia- 

mali się do szkoły handlowej trzej bandyci, którzy 
już przewrócili 3 nawiercili kase wetheftńowską, 
spłoszeni przez stróża szkoły, wyskoczyli oknem 
z wysokości I p. Dwaj zdołali zbtedz, trzeci ran 
ny w  nogę, został ujęty. Na policyi) okazało się, że 
jest to znany polityi włamywacz kasowy, Józef 
Czornij ze Lwowa. Z zeznań Caoaiijz wynika że 
dwaj jego towarzysze tc równiej lwowscy wła­
mywacze Kazimierz Sciberski i PSot-r Czernik. 
Trójka ta włamała się do szkoły przemysłowej w  
B ;eTs!ku i usiłowała włamać się do urzędu podat­
kowego, Kasy Oszczędności i Starostwa w Białei 
Czornij zostanie odstawiony co sądu, za jego ^ai 
dwoma zbiegłymi towarzyszami wdrożone PQ« 
szukiwania. --

Smlartęha kuracyi.
SPALENjE p r o m ie n ia m i r o e n t g e n a .

(c) Ciekawy proces odbył się w  ubiegłym ty\ 
godniu w Lignicy. Oskarżony dozorca szpitalny. 
Arno Róhling, otrzymał od profesora pfflecenfS 
lekkiego naświetlenia pacyentki Doroty T. Oskar­
żony kazał pacyentce usiąść przed aparatem, pu­
ścił prąd i kazał iej czekać dopóki sam nie powrń 
ci z drugiego pokoju. Tymczasem odwołano ge 
do nagłej operacyi i w pośpiechu zapomniał o 
swej pacyentce. Powrócił do niej dopiero po 18 
minutach. Wnet pokazały się objawy silnego spa­
lenia Roentgenem i kobieta zmarła po kilkugodzią 
nej męczarni. Oskarżony bronił się, jakoby na» 
wiedział, że dłuższe naś\<4etierlie jest szkodliwe 
Sądził zresztą, że aparat sam' po kilku minutack 
wyłącza prąd, a nie wiedział, że ten właśnie apa­
rat właściwości tej nie posiada. Sprawę odesłane 
sądowi celem dokładniejszego Zbadania okolicz­
ności.

Teatr letni w Krynicy.
(K oresp on d en ta  „Gaz. Porannej").

Krynica, w  czerw cu.
Kom isya zdrojow a i Zarząd gminny od­

dały kierow nictw o teatru letniego w  K rynicy 
w  b. sezonie dyr. Henrykowi Cudnowskiemu, 
znanemu pracow nikow i na niwie teatralnej.

P. Cudnowski, zorganizow aw szy liczny 
i doborow y  zespół (40 osób), wielki nacisk po 
łoiżył również na stronę techniczną i dekora­
cyjną, w yposażając własnym  kosztem scenę 
krynicką w now e wspaniałe dekoracye i no­
w oczesne urządzenia sceniczne.

Reeprtuar, przewoźnie lekki, obejmuje u- 
tw ory , które w b. sezonie zdoby ły  sobie za­
służony rozgłos oraz wiele now ości, które u- 
każą się na scenach stołecznych dopiero w  
jesiennym sezonie.

Z t. zw . w ielliego  repertuaru pójdą „S ę­
dziow ie", „W arszaw ianka" i „K lątw a" W y ­
spiańskiego. G łów ną reżyseryę ob;ą! p. Ka­
ro l'A dw en tow icz . W  spisie artystów, którzy 
ukażą się w  b. sezonie na scenie krynickiej 
spotykam y takie nazwiska, jak: Adw ento­
w icz, Barwińska, Jaracz, Janusz, Dobrzań­
scy, Nosarzewska, Łozińska, M ichałowski 
i inni. Z  m łodszych sił p. Skrzydłow ską i p. 
Glińskiego.

Ponadto toczą się pertraktacye w spra­
wie w ystępów  gościnnych z pp.: Ordon - S o­
snowską, Czarnowską i Chmielińskim.

Sezon bieżący w  K rynicy zapowiada sie 
zatem doskonale.
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w  Dziś w niedzielą dnia 11. czerwca b. r.
Gubernator iwanów da arystobrkcyi rosyskiej. 4406

DYREKCYA POLSKIEGO BIURA P O d ROŹY „ORBIS*
L w ó w ,  u lica J a g ie llo ń sk a  2 0  (Mezanin) zawiadamia, że

2arsąil Zdrslowisha „Piszczany" w Bzeebosiewazyl
światowej sławy gorące kąpiele mułowe i siarczar.e, leczące PODAGRĘ, GOŚCIEC, 
REUMATYZM i inne podobne cierpienia udziela dla gości Z PolsKi bardzo  
znacznych zniżeii. —  INFORMACYI co do cen, udogodnień itd., jak również 
informacyi co do zastosowania mułu leczniczego „P1.QA“ w leczeniu domowem udziela 
w ,,0i?B!5IE“ codziennie od codz. 9'— 13 przedpoł. p. K O Z A K .  Od dnia 1. czerwca b. r. 
zaprowadzone zostało bizpaire inie połącAnie pociągami pospiesznymi od granicy do Piszczan. 439g

Kio będzie następcą Lenina ?
Berlin, 10 czerwca. 

(AW ./ „Gofos Rossiji“ dowiadu‘e się od oso- 
fly, która przybyła z Rosyi, że Lenin tknięty zo­
stał paraliżem i że nie jest zdolny do pracy.

Jako następcy jego wymieniani są nie Trocki'

i Zinowjew ani też Kaienin, lecz Preobrażenskh i 
Stiepanko.

Wśród bolszewików z powodu choroby Le­
nina panuje przygnębienie

Prawo gcśc nności, a obowiązek 
wobec swoich.

(Na marginesie uchwał mleszkanioiwych Racfy 
mijejskiej).

Lwów, 11. czerwca.
Czwartkowe posiedzenie Rady miejskie] do­

wiodło, że problem mieszkaniowy, wyłoniony nie 
ud dziś, dopiero katastrofą przy ul. Krakowskiej 
ujawnił w  świadomości ogółu, jak i czynników 
rządzących całą swoją grozę oraz imperatywną 
konieczność natychmiastowych środków zarad­
czych. To też Rada miejska przez uchwalenie 
wszystkich przedstawionych rezolucyi dowiodła, 
że zdaje sobie sprawę ze swego obowiązku w o­
bec mieszkańców Lwowa.

Jedynie przy uchwalaniu wniosków sekcyi 
HI. przy ustępie „o usunięciu i niedopuszczeniu 
napływu obcych, którzy nie mają potrzeby stałej 
go przebywania we Lwowie", skreślono słowo 
„usunięcie".

Dlaczego?
Wszak zdaje się być rzeczą zupełnie godzi1-1 

Wą, aby w warunkach tak przykrych i krytycz­
nych w pierwszej linii ludność rdzennie lwowska, 
jak też ta, która jest ze Lwowem związana tak 
warunkami swojej egzystencyi, jak i pożytku pu­
blicznego znalazła dach nad głową i do tego też 
relu muszą zmierzać wszelkie starania Zarządu
miasta i władz państwowych.

Święte są prawa gościnności — to prawda. 
Jednak współczucie z ofiarami stosunków, nie 
przez nas zawinionych, musi ustąpić na plan drugi 
wobec obowiązków bliższych —  obowiązków wo 
bec tych, za których los sami jesteśmy odpowie­
dzialni.

Przecież cała osnowa odnośnej rezolucyi da­
je zupełne zabezpieczenie przeciw jakimś, nie li­
cującym z ludzkością rugom. —  Dlaczegoby je­
dnak miasto w  obecnych warunkach miało tolero­
wać pobyt we Lwowie tych wszystkich, którzy 
mogą tak samo wydawać swoje kapitały (a są to 
przeważnie ludzie bogaci) w  każdem innemi mie­
ście — lub których (jak to jest w  b. wielu wypad­
kach), interesa wiążą zWarszawą, lub wogóle z 
całym terenem b. zaboru rosyjskiego?-

Systemem wydalania obcych, niezwiązanych 
*z danetn miastem warunkami swojej egzystencyi 
od kilku już lat ratują się przed katastrofalnym kry 
zysem mieszkaniowym sąsiednie państwa — jak 
w pierwszej linii Austrya, Czechy, W ęgry itd., 
jakkolwiek dla uzasadnienia tych drastycznych 
środków nie mają ani w  części takich podstaw jak 
my, którzyśmy przeszli zniszczenie ^wojenne.

Reasumując powyższe uwagi, wyrażamy 
przekonanie, że wobec rozmiarów katastrofy mie­
szkaniowej we Lwowie miasto, jeżeli chce stanąć 
na wysokości swojego zadania, obok wprowadze­
nia w  życie wszystkich powziętych już uchwal, 
winno również przeprowadzić rewizyę co do uza­
sadnienia pobytu we Lwowie ludności napływo­
wej i na podstawie wyników tych dochodzeń 

, włączyć jednak w swój program i to skreślone O'
aegdaj słowo: „usunięcie".

 - —  _V

Z e  ś w i a t a *
Carskie piwnice. R ząd sow iecki przystę­

puje obecnie do spieniężania zapasów piwnic 
carskich, zw łaszcza win. W ina stare nabywa 
podobno Anglia m asow o. Pieniądze z  tego 
źródła obrócone być mają na zakup niezbęd­
nych tow arów  w  Niemczech.

W iadom ość ta dow odzi, jak ogromne mu­
siały b y ć  zapasy alkoholu w  piwnicach Mi­
kołaja II., skoro po 3 latach przeszło „pano­
wania" bolszew ickiego pozostała ich jeszcze 
ilość tak znaczna, że  można niemi dokonać 
większej transakcyi z zagranicą. A  przecież 
dygnitarze sow ieccy  mają gardziolka w iecz­
nie łaknące i niczem nie nasycone.

NADESŁANE.

R A B K A
Pensyonat dla m łodzieży szKoInej.

W 1 czerwcu otwarty zastaje pod nadzorem pedagogi- 
czno-lt karskim pensyanat dla młodzieży żydowskiej w 
wieku szkolnym (obojga płci). Pensyonat jest urządzony 
wzorowo. Posiada kryte werandy, kąpiele słoneczn-, 
plac zabawowy, fortepian. Dla odbywania wycieczek w 
okolice są do dyspozycyi młodzieży furmanki. Kuchnia 
wzorowa. Opieka mae erzyńs a. Kąpiele mineralne. Licz­
ba pensyonaryuszy ściśle ograniczona. Zgłoszenia przyj­
muje do 20 b. m. A. Streicher, Lwów, Wolność 10,

między 2—5 po południu. 4348

Prof. Hołobuttroi, Prof. Steusłngowi, 
Drowi Opieńskiemu, którzy swą wiedzą sta­
rali się przyczynić do ratowania ś. p. męża 
mego składam tą drogą podziękowanie.
4332 Aleksandrowa Skarbkowa.

Siostrze pielęgniarce Zofii Sakra za­
mieszkałej ul. Zielona 11, która z całem 
poświęceniem się i pieczołowitością starała 
się ulżyć cierpieniom śp. męża mego skła­
dam niniejszem publiczne podziękowanie, 
polecając ją jak najgoręcej.
4381 Aleksandrowa Skarbkowa.

Za to, że nie tylko całą swą wiedzą 
i doświadczeniem, ale i serdeczną opieką, 
a niejednokrotnie zaparciem się siebie usi­
łowali zatrzymać przy życiu śp. męża mego 
składom nlniejszem W. Panom Prof. Józe­
fowi Wiczkowskiemu, Drowi Andrzejowi 
Aleksiewiczowi, Prof. Zygmuntowi Spalkie- 
mu, Prof. Janowi Grei owi, a zwłaszcza 
ordynującemu Prof. Wincentemu Czerne­
ckiemu i Drowi Kazimierzowi Wiślańskiemu 
serdeczne podziękowanie.
4380 Aleksandrowa Skarbkowa.

HifBmat9EXBa-vrzvndiiiEi2 gimnazjum C. BRUSY
z prawem publiczności (bez łsciny, uprawniające do 
wszystkich studyów uniwersyteckich) przyjmuje zgłosze­
nia codziennie od g. 4 —5. Sakramentok 32. Zarazem 
zwraca sią uwagą, że według projektu Ministerstwa 
(§ 17 ustawy, r. 1922) gimnazyum neohumanistyczne 

nie istnieje. 4334

,PALATYN‘ I,OWADOL‘
po cenach fabrycznych wysyła L. Doroszow, Łódź, Pa­

saż Szulca 36, 5864

L E K A K Z .D E N T Y S T A  4411
D r .  K . a r o l  A T D A S
Lwów ul. Kochanowskiego 11, ord. od 9— 1 i 3— 6.

4413LEKARZ. DENTYSTA

Dr. Hugo DATTNE.R
ord. pl. Maryacki I. 5 (dawniej Hotel Franeuski).

Zawiadamiamy niniejszom, iż dnia 20. bm. o goćz. 
8*30 wiecz. odbędzie się Zwyczajne W alne Zebranie 
członków Związku Zaw Farm- Prac, w sali Tow. Aptek. 
Mikołsia 15. II. p. z nast. porządkiem dziennym:

1. Odczytanie protokołu z ostatniego Walnego
Zgromadzenia.

2. Sprawozdanie z czynności Zarządu.
3. Sprawozdanie Komisyi Rewizyjnej i udzielenie

abaolutoryum.
4. Wnioski Wydziału.
5. Wybór nowego Wydziału.
6 . Wnioski wolne.Za Zarząd; 440)

Sekretarz: Prezes:
» .  Ł. S tarU ław  W e r z k l  » .  p.

D O  W IAD O M O ŚCI
P. T. Artystów i Artystek scenek literacko-arty- 
stycznych i kabaretowych podaje się, by nie za* 
wierali kontraktów na przyszły sezon z P. Sta­
nisławem Śliwińskim, obecnym kierownikiem 
„Bagateli" we Lwowie przy ul. Rejtana 3. Kon­
trakty bowiem takie musiałyby opierać się na 
założeniu, że P. Śliwińskiemu wydzierżawiony 
zostanie także na przyszły sezon sala Bagateli, 
Tymczasem w rzeczywistości co do wydzierża­
wienia tej sali od 1. lipca 1922 nie zapadło je­
szcze rozstrzygnięcie. Opierając się więc na tef 
niepewnej supozycyi, kontrakty, nie dawałyby 
szansy, że będą zrealizowane. Niebawem podaną 
do publicznej wiadomości postanowienie, jaki* 
z a p a d n ie  co do dalszej dzierżawy sali „Bagateli** 
Reflektanci o wynajęcie sali megą wnosić oferty 
do 30. czerwca 1922. Fraociszek Moezkowicz, 
we Lwowie, pl, Smolki, „Kawiarnia Warszawa".

KROMKA SPORTOWA.
POLABAN (NYMBURG) _  PogoA 2:1 (1:1).

Gra ze strony Pogoni, chaotyczna, bezplano- 
wa i ospała. Z powodu braku miejsca, obszernie) 
omówimy ten match w  numerze wtorkowym. —  
Dziś spotkanie rewranżowe.

Pogoń II—Sportowe koło Medyków. (Match 
ten odbędzie się we wtorek boisku Pogoni.

Kraków, 11. czerw ca.
(Telef.) Jutrzenka —  Makkabi 1:0 (0:0). 

Match w czorajszy o  m istrzostwo zakończył 
się zw ycięstw em  Jutrzenki. W ob ec  tego Mak 
kabi niewątpliwie przejdzie do klasy B.

MIĘDZYNaROD. tu r n ie j  t e n is o w y .
W  dniach od 25 do 28 bm odbędzie się w 

Krakowie międzynarodowy turniej tenisowy, u- 
rzadzony staraniem sekcyi tenisowej akademic­
kiego związku sportowego, na własnem boisku 
w  Parku krakowskim. Optócz licznego udziału u- 
czestnlków z całej Polski spodziewany jest także 
przyjazd wybitnych graczy czeskich, rumuń-’ 
etrî b wMrjfcrskich i franntskib . v v> ł
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„Bzikw rozwodowy w państwie bojaini Bożej.
Rozwiódł się, bo zona schudła. — Odkryty „romansik" staruszka

ładne kształty ciała. Svdzk przyznał siuszntość 
poszkodowanemu małżonkowi, podzielając jako

Bedln, 8 czerwca.
uość procesów rozwodowych w Niemczech 

fowiększa się wprost z bezprzykładną szybko­
ścią. Małżeństwa, ogarnęła poprostu manja na 
tym punkcie. Rozwodzą się obecnie wszyscy: 
błędni i bogaci, maluczcy i wielcy.

Każdy dzień przynosi jakieś nowe naidzwy- 
tszajno seLisacye na tle procesów rozwodowych, 
a prowadzący rozprawy sędziowie całemi dnia­
mi i często nawet do późna w nocy mozolą się 
nad łagodzeniem sporów między po waśnionymi 
małżonkami.

, Bardzo ciekawe tego rodzaju rozprawy od­
były się w  ostatnich czasach przed sądami oer- 
Imskiemi. I tak jeden z obywateli wniósł skargę 
do sądu o rozwódi, podając jako przyczynę, że 
żona jego za mocno się sznurowała —  wskutek 
czego ogromnie schudła, podczas gdy on tylko 
dlatego się z nią ożenił, ponieważ miała bardzo

Niemiec —  poglądy owego jegomościa na istotę 
piękna ciała kobiecego.

W  innym znowu wypadku oskarżonym był 
„on". A było to tak:

Właściciel fabryki, 70-ietni starzec, króry te­
go roku w  majiu obchodził ze swoją 70-letnią po­
łowicą złote gody weselne, zapałał w  tych 
dniach nagle gorącym' afektem ku 40-tetniej wdo 
wie —  i co dziwniejsze —  afektem wzajemnym! 
Rozpoczęła się „słodka" idylla zakochanych, któ­
ra mogłaby trwać długo, gdyby nie energia wiaro 
łomnic zdradzonej staruśzki. Ta przyłapawszy 
oboje „in flagranti", obiła swoją „młoda" rywal­
kę, poczem... wniosła skargę o rozwód. Nie po­
mogły protesty ze strony dzieci i wnuków. Staro 
winka postawiła na swojem i rozwód uzyskała.

Miliard wygramy w totalizatora.
Biedna urzędniczka wygrywa olbrzymią sumę w jednym biegu.

2.40; 25-ki 130—2; 10-ki 1.50— 1.60; reszta 
drobnych 0.80— 1.00; dumski 1000-ki 3ó—45; 
250-ki 20— 40; karbowańce 00; hrywny 00; 
frank: franc. 360- -380; funty szterl. 000; fran­
ki szwajcarskie 750— 780.

Z łoto : 20 kor. 16000— 16300 ; 20 franków, 
15000— 15300: 20 marków. 16700--17000; fun­
ty szterl. 000; 10-rubI. 20.000—20.40; dolary 
3850— 3900.

Srebro:' korony 280— 385 ; 5 koron. 14u0 
— 1450; floreny 745— 750; ruble 11.20— 1150; 
kopiejki 5—5,25; dolary arneryk. 000; po łów ­
ki i ćwiartki 00; dolary kanad. 00; drobne 00; 
leje 275— 280.

V GIEŁDm W AR SZAW SK A.
Warszawa, 11. czerw ca, 

(m) Na wczorajszej giełdzie warszawskiej 
waluty zagraniczne mocne, papiery procento­
we słabe, akcye w zaniedbaniu, milionówki 
1450— 1460.

Londyn, w  czerwcu.
(c) Tematem rozmów całego „ciekawego" 

Londynu stała się obecnie osoba biednej urzędni­
czki, która podczas ostatnich wyścigów wygraia 
okrążą sumę 61.000 funtów szteriingów, co ró­
wna się przeszło miliardowi marek p.

Szczęśliwą tą niewiastą jest 30-!etnia Owen- 
dolina Thomas. Dotychczasowe jej życie nie opły­
wało w  rozkosze. Córka urzędnika prywatnego, 
Została sierotą w 15 roku życia, bez środków u- 
trzymania, zmuszona w dodatku opiekować się 
swoją chorą matką. Natychmiast więc po śmierci 
ojca wstąpiła do biura i niezadługo zyskała ogól­
ną sympatyę przełożonych i kolegów.

W brew zwyczajom młodych dziewcząt, nie 
stroiła się, nie chodziła na spacery, ani do teatru, 
całe dni natomiast spędzała w  biurze, a wieczory 
poświęcała stale swej matce.

Jedyną jej namiętnością był totalizator. To 
tez w czasie wyścigów opuszczała często godzi­
ny biurowe, spędzając każdą zdobytą w ten spo­
sób chwilę na wyścigach. Ostatnio postawiła na 
jednego z Ikoni znaczniejszą sumę, stanowiącą jej 
krwawo zaoszczędzony majątek. Mimo jednak 
starań nie mogła w  dniu rozstrzygającyń>\uwol- 
nić się z biura. Siedziała tam całe popołudnie jak 
na szpilkach. Nagle zawezwano ją do telefonu. Ta 
jeden ze znajomych zawiadamiał ją, że jej fawo

zwykle, do późnego wieczora. Na drugi dzień nie [, 
zjawiła, syę już w  biurze: wyjechała w niewiasto £ 
mym kierunku, aby w  ten sposób uniknąć natłoku 
reporterów i ciekawskich. Wróci do stolicy dopie 
ro po pewnym czasie, gdy jej osoba przestanie bu 
dzić sensacyę.

- o -
Z LW OW SKIEJ GIEŁDY NIEOFICJALNEJ.

L w ów , 11. czerw ca.
Tendencya zw yżkow a na dolary — oko­

ło godz, 2-giej była nawet haussa, potem tro­
chę spadły. K.irsa innych walut trzymają się 
w ramach w czorajszych. Obrót z powodu so ­
boty slaby.

Dolary arneryk. 4090— 4095; 1 -ki i 2-ki 
3990— 3995; dolary kanadyjskie 3980'— 3990;’ 
1 -ki i 2-ki 3880— 3890; marki niemieckie 14.20 
— 14.25; setki 13.80— 14.10; drobne 13.60— 
13.80; leje 27.50— 28.20; drobne 26— 27.20; 
korony czeskie 75— 80; drobne 70— 75; austr. 
tys. now. em. 770— 750; austr. tys. star. em.

KURSA GIEŁDY WARSZAWSKIEJ.
Warszawa, 10. czerwca. 

(PAT.) Kursa gieidy warszawskiej z 10-go 
i czenvca 1922.: 5 proc. list. zast. m. W arszawy 
1220. Warsz. pożycz, przezor. 50. 4 ipól proc. list. 
J ZHK. (rb.) 260. 4 proc. list. ŻBK. (rrrk.) 58.

Waluty i dewizy: Dolary Stanów Zjednoczo­
nych 4075. Dolary Kanadyjskie 4060. Franki fran­
cuskie 371'50. Marki niemieckie H*20.

Czeki Na Belgię 342*50. Berlin 14*20. Gdańsk 
14*20. Londyn 18225. Paryż 371. Nowy Jork 4090. 
Dolary drobne 4090. Szwajcarya 78950. Wiedeń 
27‘50. Praga 79*76.

Akcye: Bank handl. warsz. 540Q. Bank kred. 
warsz. 3300. Bank zachodni 2600. Tow. akc. fa­
bryki cukru 33750. Firlej 800. Tow. przem. drzew­
nego 1550. Warsz. Tow. kopalń węgła 29800 Lii* 
poop, Rau i Low 3875. 'Ostrowieckie zakłady 
7625. Rudzki i Ska 3460. Starchowice 5500. J. 
Borkowski 1175. Warsz. Tow. transp. i żegiugt 
1750. Polska Nafta 1975. Milionówka 1450.

ryt wygrał bieg zupełnie nieoczekiwanie, przy- i 2250— 2280; austr. setki now. em. 70— 75;
nosząc biednej niewieście olbrzymią fortunę. 

W róciwszy od telefonu, nie zdradziła się zu-
austr. setki star. em. 225— 228 ; 50 kor. 45—  
130; 20 kor. 20—26; 10 kor. 10— 13; 1-ki i 2-ki

pełnie ze swem szczęściem, lecz pracowała jak j 0.50— 0.60; ruble 500-ki 2— 2,40; 100-ki 2-

Na srebrnym eKranie.

Walka o miliony.
„TRAGEDYA POWSTAŃCÓW".

Serya II

Preinte^a w kinfrfieiatńadi „KopjamEk" i „Ma- 
steńka*

Lwów, 11. czerwca.
Nad morzem porzucone leżało ufbranie hr. 

'andorfa, którego ścigali żandarmi austryaccy.
Sarceny, człowiek-potwór poszczuł ich zno- 

a-u na tego patryotę, który sam został obecnie z 
dawnej trójki idealistów. Minęły lata. W  do­
mu bankiera Torandela rośnie córka, piękna, jak 
wiosna. Bankier ożenił się i lżył w  dostatku. Sar- 
eeny jeździł do litdyi — i tam poznał tancerkę, 
którą wyrwał z rąk okrutnego właściciela. Tan­
cerka jest wierną niewolnicą I śledzi różnych lu­
dzi1 i różne wypadki z polecenia Sarceny‘ego.

Tak i'm spokojnie' na pozór płynie życie, tym, 
którzy niewinnych hidzi wydali śmierci-. Lecz los 
czuwa, Alłpsty. ^ a th e ij jgjkodial córjtg Taran-

dieia i choć był ubogi a ona bogata — jednak 
młodzi ufni w  swą miłość, nie widzą w  tern prze­
szkody. 1 o dziwo! Chociaż bankier w  pierwszej 
chwili z marsem na czole przyjmuje wiadomość o 
miłości swej córki, jednak po namyśle chce się 
zgodzić na ten związek

W ówczas zjawia się znów szatan w  postaci 
Sarceny‘ego. On chce poślubić córkę bankiera! 
Potworny -ten, podły człowiek, któremu znów 
brak pieniędzy na hulanki, chce się wzbogacić 
pieniądzmi) pięknej Saby. W iecie bowiem — kto 
jest Saba? Jest to córka hr. Sandorfa, którą ban­
kier i jego żona jego wzięli jako swoje dziecko. 
W  tym czasie, gdy sprawy te się dzieją i nad 
głową dziewczyny oraz jej ukochanego wzbie­
rają chmury — ukazuje się tajemniczy jachit z ta­
jemniczym właścicielem doktorem-czarownikiem, 
co leczy chorych, uzdrawia konających. Na jego 
jachcie znajdują się dwie niezmiernie ciekawe po­
stacie: atleta i spryciarz. Oni donoszą o wszyst- 
kiem swojemu panu, oni wypełniają jego rozkazy. 
Och! a obecnie nadchodzi chwila działania. Saroe- 
ny niedarmo pragnie ożenku z córką Sandorfa. 
Wszakże czeka ją magnacka fortuna, trzy miliony 
guldenów z chwilą, gdy stanie się pełnoletnią. 
Rząd w drodze łaski! wypłaci tę sumę córce po­
wstańca,

DEWIZY ŹURYCHSKIEL
Źurych, 10. czerwca.

(PAT.) Giełda z dnia 10. czerwca 1922. —* 
Początkowe: Berlin 1*81. Holandya 204*30. Nowjf 
Jork 522*75. Londyn 23*51. Paryż 47*47. Meoyo* 
ian 27. Praga 10*10. Budapeszt 0*60. Zagrzeb l ‘90k 
Warszawa 0*13. Wiedeń 0*03 i jedna czwarta. Au* 
stryaekie stempl, 0*03 1 poi. Sofia 3*70.

Źurych, 10. czerwca 
(RAT.) Giełda z dnia 10. czerwca 1922 —-  

Końcowe: Berlin 17& Holandya 204*50. N ow y  
Jork 5212*75. Londyn 23*42. Medyolan 26*90. Bruk­
sela 44. Kopenhaga 115. Sztokholm 1136. Buenós 
Aires 190. Praga 10*10. Budapeszt 0*60. Zagrzeb 
1*90. Warszawa 0*13. Wiedeń 0*03 i jedna czwarta* 
Austr. stempl. 0*00 i pół. Sofia 3*66

Sarceny wie już, że Saba kocha Batborego
Jednak dla niego nie istnieją przeszkody! -
Porwie Sabę —  zmuś* ją, by została jego Żoną? 
Nie cofnie się przed niczem. Czegożlby nie zrobił 
zresztą dla pieniędzy? Zapomniał tylko o jednem: 
o tajemniczym doktorze, który zjawia się wśród 
burzy wypadków. A choć młody Bathory zginął 
z ręki łotra — doktór przyrzeka go ocalić!

Czy go ocali? Czy wskrzesi tego chłopca — 
syna najdroższego przyjaciela?

(Bajeczna znów gra i scenerya, przecudna 
fragmenty podnoszą nadzwyczajną i tak już tre­
ściowo wartość filmu. Joube każe zmów podziwiać 
swą grę, pełną wyrazu. Ale i Sarceny zagrany 
jest świetnie. Twarz tego łotra, jego nostać ruchy 
oddane są z niezwykłym talentem aktorskim. 
Całość czyni zaszczyt firmie paryskiej wytwórni 
Gaumonta.

Pełne wstrząsającej grozy jest zdjęcie strasz­
nej katastrofy przy ulicy Krakowskiej; pogrzebu 
jej obar, tłumów publiczności,, całej akcyi ratun­
kowej. Zdjęcia są bardzo dobre i dowoozą, że i we 
Lwowie są siły, które mogą i powinny otworzyć 
wytwórnię.



Nr. 6403. „OAZETA PORANNA* Sir. 9

rasrai i ffiBw
w sprawach ogłozzon sfu- 
Dehi< bezpłatnie w A<hh£* 
nistracyi Lwów, Sokoła 4 OGŁOSZENIA nzffi 19 U 8S?Fi

O t w a r ty  e 5y d z ień  
do jedliny 7 - n»uj wie-
csorem bez pK pi\y,«jfa

NAUKA i WYCrOWflNIS
Angielskiej konwersacyi poszukuje pan. Zgłoszenia pod 

pod „First class* do Administracyi. 4278
Poszukuje się na wieś, na wakacye, abituryenta lub 

studenta seminaryum celem przygotowania do matu­
ry. Zgłoszenia między godz. 1—3, ui. Tarnowskiego 5, 
Krawczyk. 4399

buchaltera!
rozpoczyna się 14. czerwca południowy i. wieczorny, 
który kończy się egzaminem w PafistwOWGj Akadem !’ 
Mandlowei Nowy prof. siła żachowa. Wpisy przyjmu e 
lię włącznie do 12. czerwca od 10—1 i od 5—9 goaz.

Liczbę ograniczona. *59b8
Dyr. P RUDKOWSKI, Zyblikiew icza 4L______

Aparat fotograficzny „łka* 13X18 na filmy i klisze pra 
wie nowy do sprzedania. Oglądać można od 2—4 
rrzy ul. Chrzanowskiej 1. l la  parter na lewo. 4425

Strzelba 16 kal. do sprzedania, _ Kochanowskiego 64, 
2 p. na lewo. __________________________  4361

Walce i holender zupełnie nowe okazyjnie sprzeda 
,Ubus\ Lwów, Ossolińskich 6. 4407

Sypialnis. dębowa zupełna, nowy salon mahonia iy. 
portyery jedwabne i t. d. do sprzedania. Obejrzeć od 
pół do 12 do pół do 1, al. Sykstuska 43a, I. piętro.

4384

Sprzedam parę hucułków „kuce* bardzo ładne, silne. 
Na Błonie 12. 4402

W p i s y 5965

na now e kursa księgow ości etc. ranne i yriedzorne 
przyjmują od 2 do 15 b. m. od godz. 10 — 12 i od 4 —6.

Konccs. Prakt. Kursy Księgowości 
Z. OLSZEWSKIEGO, LWÓW, KURKOWA 38

P I S
na kurs buchalteryi kupieckiej ranny i wieczorowy przyj­
muje się do 16. czerwca od 1 0 —1 i od 5—9 godz., któ­
ry się kończy egzaminem w Państw. Akademii Handl. 
Równocześnie kurs stenografii, pisania na maszynie i 
obcych języków. D!a zamiejscowych pisemnie. Dyr. P. 
Rutkowski, Zyblikiewicza 41. Po uKorczeniu kursu po­

leca się ixisa<iy. 60i 0

Fortepian krzyżowy do sprzedania. Ziemialkcwskiego 
12, u p. Wolfartowej 3 —4 do oglądnięcia. Wiadomość 
Magdaleny 4. ’ 4395

angielski pasy p o  „Matsz Boxu" do 
M m O O  sprzedania ze siodłem za 600 tys. Mkp. 
Handlarze wykluczeni. Zamarstynowska 41. 4413

HHESZKANiAr ŁOKAŁE, SKLEPI

Osoba samotna poszukuje na letnie miesiące pokojn 
z utrzymaniem w okolicy Lwowa lub na poryferyach 
miasta. Zgłoszenia pisemne Syndykat, Senstorsk 6.

5992
Oddam mieszkanie bez kuchni dwupokojowe przy Aka­

demickiej za trzwpokojowe z kuchnią i komfortem. 
Zgłoszenia pod .Zaufanie*, Biuro ogłoszeń Brucka, 
Kościuszki 2. 4352

mc— i

Zamienię lokal o 5 ubikacyach położony vr centrum 
miasta aa najlepszym punkcie na większy lokal nada­
jący się na skład tekstylny w śródmieśeiu lub w nie- 
znacznem oddaleniu za większą dopłatą ewentualnie 
wynajmę. Zgłoszenia „Teksty 1“ , biuro Scherera, Pasaż 
Hausmanna 6. 4408

..159,placow ego z dłuższą praktyką tartaczną? '- -uznanego 
t  kórise rwący ą, ułożeniem materyału tartacznego, ja- 
kotei i kloców — dla tartaku w Rząśnie Polskiej po­
szukuje Spółka Akcyjna „Gikoa“ . Zgłoszenia między 
11—1 u dyrektora komereyalnego 3-go Maja 11. 4333

Adwokat Dr. Griinstein w Clhodorówie poszukuje ru­
tynowanego koncypienta. Nieprzyjęte oferty pozosta­
ną bez odpowiedzi. 4377

M agistra farmacyi poszukuje Apteka lwowska. Zgło* 
szenia pod „Magister" przyjmuje Biuro dzienników 
Buchstaba — Legionów 21. 4376

Na Legionów zgubiłam indeX Uniwersytecki. Zwro za 
wynagrodzeń im. Po trzech dniach unieważniam. Ehr- 
liehówna, Rappaporta lla/il. 4418

Wydzierżawię willę w Ojcowie, Szczawnicy, lub pozo­
stały dworek z parcelaCy z ogrodem  i trochę pola. 
Z. Winiarska, Lwów, św. Teresy 2/B u p. Gajewskich.

4327

H P  1 C f > h a p f  ordynce jak dav/niej w
y f t *  S* H l i l l d l l  R a r l s b a d . ę - t e  

Alte Wiese. Dcm Nasćopil. 5910

ru lllp!V? p o w ró c ił i ordynuje o d  
_ Ij «8 L bU 2 — 5 Lw ów , ul. Na*. 

foE a la Iła ; 5  ob ok  szkoły  M aryi M agdaleny. 4379

Ogromny transport najmodniej­
szych płaszczy damskich i dzie­
cinnych letnich i jesiennych, o- 
ryginalnt modele francuskie, an­
gielskie f wiedeńskie po bajecznie 
niskich cenach, nadszedł do zna­

nej starej firmy. 4378

KLARA WESK
ul. Skarbkowska 7 (Dom w łasny).

Do Eksplostacyf
filii?si I Wapń?

spółnik z kapitałem poszukiwany. Zgłoszenia pisemne 
„Zarząd dóbr", Lwów, Mochnackiego 25. 4392

pnlska niGmieckle
władające obu językami w sło­
wie i piśmie, przyjmie z a r a z  

wieksze biuro naftowe.
Oferty z odpisami świadectw przy 

zapodaniu referencyi do Administracyi 
pod „Nafta“  VHI/a“ . eooo

KUPNO, SPE&EDJI& aSASlAfllil

50 syptąhu pięknych, jasnych, polerowanych, gwarun" 
towanej dobroci z pierwszorzędnymi materacami i lu" 
strazni, wa 'tości minimalnej milion, rozsprzedam hur­
tem i detalicznie po 680.000 tylko zaraz. flPohec chwi­
lowego zastoju letniego radzę fachowo kupić obecnie 
nie jesienią, zaoszczędzając minimalnie poł< wę. Tamże 
jadalnie, gabinety, salony. Warszawa, PI. Trzech Krzy­
ży 13, róg Zórawiej. Magazyn Mebli. 5813

Pianin OT przepiękny ton, otrzymał w komisową sprze­
daż Matwijowski, Chorążezyzna 27. 4173

Sprzedam Polakowi kamienicę dwupiętrową w śród­
mieściu X wolnymi 9 pokojami, stajnią i wozownią. 
Pośrednictwo wykluczone. Oferty pod Z. T. Admini- 
stracya. 4344

Unieważnia się tymczasowe zaświadczenie demobiliza- 
cyi wystawione przez P. K. U. 40 p. p. Lwów na na- 
zwi kw Adama Szumańskiego, a zgubione W tramwa­
ju dnia- 4 VI. 1922. 4403

Ir. Rciina ReiciimfBlfl-NadlGurl
ordyn. w chorobach akóiu. i weiier. d'a kobiet od 8—9 
i od 2—4 pop. pi. Halicki 7 (nad kawiarnią Centralną).

4330

• UlUUi EDMCH3 BETTES
ord. po powrocie z zagranicy w położnictwie i chorob. 
kobiecych LwÓW, Zamknięta 9, (boczna Gródeckiej).

4322

Maszyny polnfsze
sieczkarnie, młocarnie, pompy wodociągowe i studzien­
ne, maszyny do wyrobu dachówek wykonuję, oraz odlę- 
wy żehzne według nadesłanych mi modeli lub rysun­
ków, Kupuie maszyny parowe, motory i ztom żelazny 

do przetopienia. 6011
rABRYKA MASZYN ROLNICZYCH

€ .  ZWEIGA w RZESZOWIE.r

We wtorek, dnia 20. czerv : c  1922 o godz. 5 po poi 
odbędzie Się w Biurze Tow ., ul- Kościuszki 6

HIIL ZwjczalH Ogumi Zgromadzenie
członków Lwowskiego Tow. Bankowego

stow. zar. z o jr . poreką z na-tępującym porządkiem 
dziennym: 1. Odczytanie protokołu z ostatniego Ogól-, 
nego Zgromadzenia. 2. Sprawozdanie "lyrekcyi z czyn" 
ności i rachunków za rok 1921. 3. Sprawozdanie Komi- 
syi rewizyjnej i wniosek tejże na udzielenie Dyrekcy! 
absolutoryum. 4. Wnioski Rady Nadzorczej co do roz- 
dzia.u zysku z r. 1921. 5. Wybór Komisyi rewizyjnej na 
rok 1922. 6. Wybór członków Rady Nadzorczej w miej­
sce ustępującyeh. 7. Wnioski członków. — W braku 
kompletu odbędzie się XXIII. Ogólne Zgromadzenie te­
go samego dnia w temże samem miejscu i z tym sa- 

mym porządkiem dziennym o godz. 6 po poł.
4394  ̂ Raęa Nadzorcza

Lwow skiego Towarzystwa Bamtowego

Dr. IGNACY LÓWENliKK I
°rdyn. w chorobach wenerycz. i skórnych od l i  — 1 

3 —5 ul. Zielona 17. 4284
Specyalista chorób skórnych i wenerycznych 

Hf M  selcu?^a' VBS2 szpitala wied, i
Ult W *  l l w l l i f  lwowskiego powrócił i ordynuje 
od 8—9, 12-»1 i 3 —6, Lwów, Asnyka 1 (róg Pańskiej).

4263

Specyalista chorób skórnych I wenerycznych

tr. MICHAŁ SALPETER,
Lwów, Sykstnska 17, ord. od 8—9 i 12—6. * ~ -42«1

K129W9S. 6017

Dr. Zofia  W enpsr “kP“3t r:
powsz. ordynuje w chorobach skórnych ■ wenerycznych 
od 2—5. — Kosmetyka lekarska, Janowska 25. 424t>

Dr. AUKJANOER ROSENBERG
specyalista chorób kobiecych 1 akuszer, pow ródJ  

i ordynuje ul. Sykstuska 2. 5924
Specyalista chorób skórnych i wenerycznych

Dr N fi*1 IdS ttP if !  e'ew Kliniki wiedeńskiej u r .  11. U O i a S I B I i i  i berlińskiej ord. dla kcbietj
od 10— 12, dla mężczyzr od 2—5, w niedziele i św ięt;

od 9—12. Kraszewskiego 3. 5929

Towarzystwo gimnazyum poisKiego a 
praw. pub!, w Dolinie rozpisuje teon- 
Kurs na posadę następujących nauczy- 
d e !i: POLONISTY, FILOLOGA, MATEMA­
TYKA, PRZYEOBNIEA, GE0LRAFA.

WaruniJi wedle umowy.
Podania należy wnosić na ręce Dy- 

reKcyi gimnazyum polsKiego w Dolinie.

E  K  L  A  M  A
®pii lii  i mmli
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wszelkie 
towary 

bławatne 
i pościdu. 

we z okazyi

9
plac Kapitulny 2. 5939

pościeli, p łócien , b ław atów  1 bielizny.

la  >000' Mkp. ? ? ?
Korzystajcie z okazyi! Wysyłam każdemu pocztą za za­
liczką: 1. na całe ubranie męskie 5 metrów praktycznego 
modnego wełniane**© materyału za 8000 Mk. Gatunek 
Prima za 10000 i Extra za 12000 i 18000. Mk. 2. Dla 
Pań! Szewiot szkocki, gładki lub deseniowy na elegan­
ckie suknie i kostyumy za 4 metry Mkp. 7800, Boston 
za 12030 i 15030. 3. Najpiękniejsze deseniowe batysty, 
muśliny^ i zefiry na letnie suknie i bluzki za metr 675, 
850, 1250, 14 Ó. 4. Płótno białe gładkie i deseniowe na 
bieliznę, pościel, wsypy, ubrania i fartuchy za mtr 575, 
775, 850 i 950 Mk. 5. Pończochy, skarpetki, chusteczki, 
nranki i nici są tanio do nabycia. Zamówienia adresować:

S K Ł Ą D  F A B R Y C Z N Y  M . B R Y L ,  ŁÓDŹ
ul. Piotrkowska Nr. 56, w podwórzu. 5o96 

Przy większych obstdunkach zadatek jest pożądany.

BsirzEleaiiS
względu na pojłwienie się naśladownictw na­

leży zwrócić uwagę, że jedynie prawdziwa jest

polecana przez wybitnych lekarzy. Według badań 
naukowych zawiera ona obok jodu j szcze ‘ad 
(raditlill), wskutek czegc sól ta okazała się o 
wiele skuteczniejsza, aniżeli wszystkis Inne sole 
jodow e w .chorobach, gdzie ioJ lub rad jest 
wskazany. Żądać iylko só l rad io-jodow ą  „G a- 
lea\  Do nabycia w aptekach, dragueryach skla- 
dach wód mineralnych lub wprost w wytwć'ni 

chem. »G a 'en", Lwów, Piekarska 53. 438 /

O M P L E T N E  ™  

URZADZEHEE 
M Ł Y N Ó W

K j
j a k o y e ż  p o s z c z e g ó l n e  m a s : y -

MY S KAMIENIE poE eea
FABRYKA MASZYN MŁYWSK.

Sp. 2 cg r . o . 'lUifiw
Ui.S!QW2C’itl " 70lO
Co wykonania zdjęć w ysyłam y pierwszo- 
pędnych inżynierów specjalistów. 4391

O B U  W I A
sprzedaż hurtowna, damskie, dziecinne, skórzane 
i płócienne w dużyrr. wyborze. —- WARSZAWA.

ul. Wolsks, I. 26— 8. 600/

ftłyn ntsnwy
spreeda na korzy- *TP 'EJ JSL GŁ
stnych warunkach A

Lwów, Kraszewskiego !9a. 4319

Ruch zbiorowy zTOddnSć dn kwowa w ciągu [ dni
pod dozorem doświadczonych konwojentów przez firmę spedycyjną

SPÓŁKA TRANSPORTOWA ,^TiACOVIA“
Dom spedyryjno-komisowy. Fil.a Lwów, Halicka 20.

Uskutecznia również spedycyę wszelkiego rodzaju. Zaliczkuje i magazynuje towary. 
Załatwia formalności celne. Skrzętna i sondna obsługa.

Adres do Wiednia: Griinberg & Co. I. Scnónlaterngasse 7a. Telefon Nr. 15407. 
Centrala: Kraków, Grodzka 60. Oddział w Tarnowie pl. SIenkiew!czt. 6. 5950

Kobiafta U l ®  iW O I ®

S7. Kanarek

byi  nieładną, 
gdy stale używa

5972

KREM C A Z I M I HETlMOiPHOfl
PRZECIW PIEGOM, WĄGROM, ZMARSZCZKOM B INNYM WADOM CERY

H .T E N D Ł E D  I Saak D y sk ef ra/y Blam resfel
najlepsza otiawie ńajare i Zapita
uwów, ul. iCillńskieeo 1.

(Naprzeciw Kawiarni WiecWiskiej) 4367

ODDZIAŁ W DROHOBYCZU
otwiera na czas trwania sezonu kąpielowego

H w u U r t T  ^  TRUSKAWCU EKSPOZYTURĘ
C SU N Y  W ^SIL E ttSC IE l

Warszawa, Jerozolimskie 32 (blisko Dworca)
POKOJE Z  UTRZYMANIEM

dla przejezdnych. 600S

której; b iura m ieścić się b ęd ą  w Z arządzie  Z d ro jo w y m  
o b o k  lla sy  Z d ro jo w e j 426S

jest P R O S m  M YG LM ?  1900

WYPŁACIMY TBLI0, ETO UDOWODNI, ŻE PROSZEK TEN SZKODZI BZELIŹNIE

ZAKŁADY CHEMICZNE -  POZNAM, GŁOW NA.

HURT0WH3A KGEsOlli^EiNA IL T lil i  3
592?

g f  g j T g f  I i  OWSIANA ZDROWIA ADAMA BRAN1CKIEGO zalecana przez lekarzy jako najiep-
1 szy środek odżywczy i wzmacn ie :ący dla dzieci, chorycb i rekonwalescentów,
zmieszana z m eki sir zastępuje pokarm maiki, wpływa na szybki przyrost wag*, ułatwia ząbko­

wanie i zapewnia prawidłowy rozwój mięśni* i kości 4251
n r o r  D o  n ab ycia  w sk lep a ch  k o lo n ia ln y c h  * sk ła d a ch  aptecznych.
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Nie trzeba wiącej spieszyć do 
miasta lub kupców, ażeby kupow ać 
i przepłacać towary !

Każdy m oże o t r z y m a ć  tow ar 
upragniony do domu po cenach n i ­
ż e j  w s z e lk i e j  k o n k u r e n c y i .  gdyz
już wysyłamy, jak przed wojtią za 
zaliczeniem bez zadatku (pieniądze 
płaci się przy odbiorze).

Należy tyl'<© napisać, a w  tej 
chwili w y s y ł a m y  następujące towary:
1. 5 Metry A. pełnej szerokości najnowszego eleganckiego materyału,

gładkie we wszystkich kolorach po 5503 mk. za cały garnitur.
2. 3 Metry B. w krateczkach i gładkie po 8003 i 9000 mk. za cały gar­

nitur.
3. 3 Metry C. najlepszego gatunku po 13500, 14530 i 15500 mk. za cały

garnitur.
4. 3 Metry bostonu czarnego lub granatowego po 10300 i *6303 mk. za

Cflfy garnitur.
5. Materyiiły na palta męskie wi senne lub jesienne w najmcdnleiszych

kolorach jasne lub ciemne, velur gladk: po ÓWO mk. za metr. 
kraty po 7u00 mk. za metr.

6. Podszewki i dodatni d c  ubrań. Do każdego odcinka na ubranie do
dajerrjy na żądanie zamawiającego pełny komplet podszewki 
pod marynarkę, kamizelkę, sp dnie, d> rękawów i kieszeni 
za 2303 mk. Taki sam komplet B. w lepszym gatunku za 
3600 mk. i w najwyższym gatunku (angielska satyna) za 
5000 mk.

7 Chustki je3:enne w najmodniejsze kraty, pasy i gładkie ze szlakami 
w różnych kolorach lt>5X165 cm. po 25 Oi 3000 mk. za sztukę.

8. C nustki B. takie same wyższego gatunku wełniane po 5000, 600J i
7C00 mk. za sztuk?.

9. Chustki C. najwyższego gatunku Petersburskie krotKie trendzie po
8000- 9000 i 11000 mk. za sztukę.

10. Chustki z.mowe w najmodniejsze kraty, jasne i ciemne po 8500 i
9000 mk. za sztukę.

11. Chustki B. zimowe wy szego gatunku „PoIonja* po 12.000 i 14.000
za sztukę. '

12. Chustki C zimowe najwyższego gatunku, czysta wełna, po 17.000 i
20X00 mi:, za sztukę.

13. Chustki bajowe dużę, kraty i gładkie po 6000 i 7000 mlc. za sztukę.
14. Chustki kaśmirowe 12/4 do okrycia, najlepszych'gatunków i kolorów

p j 2500, 3C03 i 4000 mir. za sztukę.
15. Chustki na głow ę a) kolorowe wełnisno po 700 i 800 nk. za sztakę.
16. Chustki na głGwę b) szalenówki koiorowe po 1203 i 1300 mk. za

sztukę.
17. Chustki na głow ę c) nółjeówabne w różnych najmodniejszych kolo­

rach z frendrlami lub bez po 1200 i 130C mk. za sztukę.
18. Chustki ua głuwę ) kretonowe najlepszego gatunku, białe, czarne

i żółte pc 600 i 703 mk. za sztukę.
19 Chustki na głow ę e) szydełkowe w różnych kolorach 

lub bez po 1203 i 1330 i 1400 mk. za sztukę.
20. Chustki na g lcw e f) szydełkowe z jedwabiem różnych

2800, 3500 i 4030 mk. za sztukę.
21. Chustki na głow ę r ludzowe z Koziołkiem lub bwz. w różnych kolo­

rach po 4000 i 4500 mk. za sztukę.
22. Chustki na głow ę pluszowe te same większe po 7000 i 3003 mk. za

sztukę.
23. Chusteczki do nosa męskie, białe i kolorowe po 2j0, 250 i 300 zrk.

za sztukę.
24. Chusteczki do  nosa B. damskie batystowe po 200, 300 i 500 mk. za

sztukę.
25. Kapy na łóżka  kolorowe po 6003, 6000 i 7000 mk. za sztukę.
26. K ołdry satynowe po 10000 mK. za sztukę.
27. Kołdry b ljowe gładkie i w deseniach najlep-zego gatunku po 5003

0000 i 7000 mk. za sztukę.
28. Obrusy kolorowe i białe, wielkość 6 osób od 5000 do 8000 mk. za

sztukę.
29. Ręczniki waflowe różnych wielkości po 900, 1000 i 1200 mk. za sztukę.
30. Prześcieradła gotowe 2 metrowe najlepszego gatunku po 2900, 3000

1 4000 rak. za sztukę.
31. Firanki bułgarskie, haftowane, komplet tklada.ąey się z 3 części po

1200Ą 11000 i 14000 mk. za komplet.
Za przesyłkę i opakowanie d >licze się 500 mk.

Przy zamówieniu prosimy podać uumer gatunku i cenę.

UWAGA1 Za niaodpowiedui towar zwracaójjf pieniądze' w ciągu 14 dni

Zamówienia wysyłać nal-adrest

z fieudzkmi 

wielkości po

Warszawa, ui ca Złota 37 m. 22

Mim izjiia
rowery i gumy do nich *•
Kładu w Gdańi ku do sprze­

dania. Zapytania sud.: 9?, I 
556, do Rudolf MOSSE, 

Gdańsk. 6033

DICZHOSĆ!
Am&rykaniei kresowcy
Witlk: wybór domów, M  
folwarków, gospodarstw rol­
nych, fabryk, przedrięb" orst w 
handlowo • przemysłowych, 
narzęuzi rolniczych i t. p. 
ma Wielkopolski Dom Komi­
sowo - Handlowy z działem, 
pośiedniczym Jan Piotro­
wicz, Bydgoszcz (Pomorze) 

Śniadeckich 52a. 5936

C l  A S

O D N O W IĆ

P R Z E D P L A T Ę l

^  RusztźS k o t ło w e  zwykłe i ekonomiczne 
*  sch v r  k o w e  do trocin. P n w i b k a  
5. p a le n is k  k o tło w y c h  —  wielka oszczę 
“• dneść paliwa. — Urządzenia Rtłysto®?, 
“  ^eftakÓ W , <Jt?rzel8ll, wały transmisyjne 
S i łożyska. ©BeJiSffSŚO gniotowniki i prasyV ^--   — o — - * ■ *»■ * " ■ ww ^

d o  o i  j u, s i e e s k a r n i a  9 m ł y n k i .  ' Z.
o. O d l e w y -  ż e l a z n e  i  m e t a l o w e  
-  4294 d o a f t a ^ c T t a  i  p o l e c a

fkliiitsitiiliii
OrSES Mlsfciipiuy S. i  KułOmfiń

W S I« C 2 !Cł$
W  śrecSe «2n 3a 14»g o  czerw ca 1922
M t o z m y  O lbrzym i Z lazd

do kopalń wielickich urządzony przez Fol. Tow. gimn/ 
,Sokół‘  w Wieliczce. Oświetlenie brylantowe. Bufet na 
miejcu. Wstęp od osoby 500 Mk. — Wycieczki sokole, 
skautowe szkome 3 wojskowe mają zniżki. Odjazd 
pociągów z Krakowa 12-ta i 14-t.-. Odjazd pociągów z 

Wieliczki, 18-ta min. 53 i 19-ta min. 30. 5997

„Dewaitis**
N»turilna woda stołowa pierwszorzędnej jaKośei (a la 
Giesuubler). Wysyła ! dostarcza Zarząd źródła .Dewaj- 

tir* w Pacykowie pod Stanisławowem. o86o

CarnifUiy od 11 GOO-IS.OGO (Górskie)
ISęże 0£» 1.300 — 21110
ftaszezb od 1.000 —  s Ufltt

(D'*i hurtowników znaczny opusty.
Poleca fabryczny skład rowerow, gramofonów i 

Części składowych do tychże: 4410
' J O Z E F  R A T 7-  
Lw6 w , u !ca  P ań sk a  l .  a .

1im sm  s
vykonuje drukarnia i wyićb pieczęci ) .  FRIEDMANNA 

Lwów, ul. Sykstuska 4. 3893

_  „ E T E R N IT * *  _
Prawdziwy słynny, łupek asbesto-cenr entowy, patentu Lu­
dwika Hatscheka, wyrabiany z najlepszego asbestu i ce­
mentu; najlżejsze pokrycie, jedyne uznane bezsprzecznie za 

istotnie ogniotrwrła.
Dostawa tego bezkonkurencyjnego artykułu whażdej ilości na Wscłx dnią 

Małopopolskę wyłącznie i jedynie przez furmę: 4315
E O B S Z O W S K I  1  S p R a

Składy papy, wapna, gipsu, cementu, gontów, dachówek i wszelkich 
innych materyał iw  budowlanych

LWÓW, BOURLARDA L, 3. (boczna Batorego).

T y m c z a so w y  Z a r z ą d  m ie js k i  w  Z łu c in w ie .
L. 3305/922. * Złoczów. 31. maja 1922.

łio n R u r s .
Celem obsadzenia posady budowniczego miejskiego w Zfo- 

ccw ie z płacą rangi VIII. urzędników państwowych rozpisuje 
się niniejszem koiikurs z terminem wniesienia poaań do 1. li­
pce 1922. Posada ta nadaną zastanie prowizorycznie, poczerń 
po roku nienagannej służby, stabilizaćya nastąpić może Kandy­
daci winni przedłożyć metryzę urodzenia na dowód, że nie 
przekroczyli 40 lat życia, dowód obywatelstwa polskiego, tudzież 
świadectwa studyów technicznych i ze złożonego egzamin ? na 
budowniczego w myśl § 23 ust. przem. z 20 grudnia i 859 nr. 
227 Dz. p. p. względnie ces. rozp. z 16. września 1883 nr. 147 
Dz. p. p. lub koncesyi nr budowniczego tudzież wykazanie się 
z 2*,letniej praktyki w zawodzie budownictwa odbytej pc złoce­
niu egzaminu lub uzyskania koncesyi.

5998
Komisarz rządowy 

starosta



Sir. iH .GAZETA PORANNA"

?(r yâ wBw

R new skiego
Bora p, Sprechera BRAUN i Gutowskiego I

Dom p. Sprechsra

poleca krajo-la i  zagr. MATERYAŁY NA KOSTYUMY, PŁASZCZE i UBRANIA MĘSKIE w wielkim wyborze, ja- 
koteź MA, K1ZET7, WOALINY, BATYSTY, ZEFIRY, SATYNY, SZYFONY i PŁÓTNA ans. we wszysk. kolorach

teEK.ysH MzascjranssOTEjsr

i ł o  im m i
wkienne) we wszelkich rozmiarach, grubościach i gatunkach. Pro­

dukcja roczna około 1 miliona m2 dostarcza

H U T A  S Z K Ł A  „ K A R A "
IsMsSile T. ki- Mej pnidsigB. Emila Haeblsra ■ FlifrSuiwii

Wyłączni sprzedawcy na Małopolską: 440y

s. isfernsan I m ń w  J. nlnger
ionb.»  11 a na.L e g io n ó w  3 9 .

EŁ ___  do s&ycia i części do takowych, wszelkie przybory dla kolarzy jak
" V  płaszcze: węże,, połrlpki, klucze itd. gume do w ózków  dziecinnych,

f i  H  K i r  Mm jjw  fif g  J w  baterye polecu  najtaniej ABRAHAM FRIEDFELD, Lwów, ulica Ja- 
M a n m a M i ■ — . giellońska 9 W ysyłka na prow incję  odwrotnie. 4397

i,!3;pP,&S !! 6 i 12 Volt, V* watowe i metalowe o każdej wy 
sokości świec poleca fiima B e r n a r d  P a n ­
t e r ,  Lwów, Kopernika 17. 4335

Ha wjazd! Suknie, B lJZk f, Szlafroki, modele kra­
jowe i zagraniczne oraz wykwintną bfe" 
lizną poleca po konkurencyjnycn cenach

i t a t a z m  N o w o ś c i  d l a  P a d  E . K O B E R ,L'
%5 %  t a n i e j  b o  n a  p i ę t r z e !  4390 2 5 % t a n i e j  b o  n a  p i ę t r z e !

LANDRU niósł zgubę kobietom,
które się doń zbl żyły.

Muchalep
ffucM ap

niesie ją muchom w sposób szy­
bki, masowy i niezawodny, 
jest najdoskonalszym pośród 
obecnie używanych środków o  
chronnych przeciw muchom i 
jedna próba przekona każdego 
o  skuteczności tego nadzwy- > 
czajnego preparatu, 
jest d<3 nabycia we wszystkich 
handlach, a hurtowną dostawę uskutecznia firmaffn ifia lip

M U C H O LE P
K r a R ów , J a g ie llo ń s lia  5«

99
i i

5741

Lokomobile parowe.
Fo/ster 20/30 P. S.
Assmrn & Stockder 20/30 »  m

H. Lanz 25/38 ■ p  tp

Clay Lhon-Schuttlewort 25'40 w w
R. Wolf 27/44 » •
H. Lanz 30 >45 9 9

H. Lanz 35/45 »  9

E. Wolf 40/55 n  9

R. Wolf 50/70 M V
Garrett Smith 50/70

60/30
» •

H. Lanz * »
Badepia ' 60/100 «* 9

Erste Briinner 80/120 ♦* *
Schlick Nicholson 9C/130 • »

R. Wolf 100/125 9  a

Erste Bruaner 109/120 n  9

R  Wolf 120/150
H. Lanz 220/300 H 9

kompletnych mlocisarń parowy
Koiły lokomobilowe.

R. Wolf 25m2, transportowo
Wilhelmshutte 40 „
Waither & Co 100 „

Urządzenia ssąco gazowe.
fCórting 
Bock 
Bickendorf 
Hi.le
Tranzl & Cc 
Deutz 
Hille

15 P. S.
20 
25 
30 
35 
3 i 
45

Deutz 
Koln-Łhrenfold 
Kólc-Ehrenfeld 
Dentz 
Kóriing 
M. A._̂ N. 
Kóln-Ehrenfeld

50 F. Z. 
50 ,  . 
60 , r 
70 „ „ 
80 , . 

100 , , 
1Z0 . .

Motory benzynowe.
Osers & Bauer 20 P. S. Benz 36 P. S.
Deulz 25 „ „  korting 40 . .
Benz 30 „ , Deutz 60 , .■»

Motory systemu Diesla.
Deutz 25 P. S. Augsburg- 100 P. S.
Augsburg -35 ,  ,  Sulzer (Schiffdies.) .00 , »
Hille 60 » „ Leobbersdorfer 160 , .
Carrel Freren 80 » .  Augsburg 420 . .

dostarcza natychmiast 
pod gwai-Lncyą dobrego fc ikcyonowania *!

Fabryka maszyn J. GOSZTONY1 
Wiedeń VII. St.ftgasse 7, tel. 3ł27Q!

Fabryka: M odling k o ło  Wiednia 5874

oraz najprzedniejsze wątle deserowe i Inne 
produkta waflow e, poleca w najJepszem 
w ykonania po cenach konkurencyjnych

Gdańska Fabryka wafli, biszko­
ptów, keksów 5937

G ło w a c k i  C o  ,
Gdańsk, Stadtgeblet 1. Tek 5812. 

Wolne od cła, hnrtowna sprzedaż wyłącznie.

Mn ihpn
azuk* umeblowanego pokoju z osobnem wejśeiem tylko 
na trzy godziny dziennie 4 —7 po potndniu. Zgłoszenia: 

Hotel Krakows* i, poKÓj Ul. A. S. 4396

o d n o w ie  p rze d p ła tę !

U lE b K I WYBÓR SUKIEN MARKIEBTDWYEH
I m o d e E -  z a g r a n i c z n e )  m wa wszystkich koSorach i n i  iiośEi ma Pafi H E i z e r  i Frlsch, T *  ■1i ("aprze'ciw Kaw. wiedeuskiej).

Nukładsm „Spółki akcyjnej wydawnicze!**.
Brokiem Spółki drak. JPfcwa* ok o b  4, Odpow, redaktor; MARTA* MACHa i SFjc


